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Związek Radziecki zaproponował „„„„ ... „„„„„„„„„„„„„„„„„ ... „ ......... „„„„„ .... 

nisz zeQie bomb atolnowyc<h 
we w zystkich państwach świat-a 
Projekt ambasadora Gromyki - złożony na Radzie Bezpieczeństwa w Nowym Jorku 

Nowy Jork, (Obsł. wł.). Na posiedze- 1) komisji do 5precyzowania tekstu niki amerykańskie zamieszczają pro· stosunku do Związku Rcidziecklego. 
niu komisji .do spraw energii atomo- układu, lekt ambasadora Gromykl z obszerny- nie udał się. 
wej, przedstawiciel Związku Radziec- 2) komisji do eksploatacli pokoje- mi komentarzami. PM. pisze, że zakro- Związek Radziecki zna talemnlcę 
kiego Gromyko przedlo!ył projekt u- wej energii atomowej. lony na wielką skalę produkcJI bomby atomowef a LIKWl· 
kładu międzynarodowego w sprawie Projekt przewiduje zachowanie pra· 1 „SZANT AŻ ATOMOWY" DACJĘ TEJ STRASZLIWEJ BRONI CHCE 
energii atomowej, obejmującego wszy w.a veta dla wielkich mocarstw. laki pewne reakcyjne koła wlelkoka- PRZEPROWADZIĆ SKUTECZNIE I SPBA 
stkie państwa świata, nawet nie człon- Nowy Jork, (Obsł. wł.). Wielkie dzien pitalistyczne chciały zastosować w WIEDLIWIE, BEZ ·PODSTĘPÓW. . 

:'.~~;~~~I~if ~:~~~~rn·a·a.„„„„„.c·z·u·m ... „ ... „„ra·11zą„ ...... „„W„„ ... „„p·a„ruz·u 
:~:;::~~=~~iu go przez Radę Bez- Wygórowane apetyty zachodnich sojuszników 
Układ przewiduje ZNISZCZENIE 

WSZYSTKICH, DOTYCHCZAS WYPRO­
DUKOWANYCH BOMB ATOMOWYCH 
ORAZ TYCH, KTÓRE SĄ W TRAKCIE 
PRZYGOTOWYWANIA - niezaleinie 
od momentu utworzenia speclalnych 
k misji kontro·nych. 

Projekt przewiduje utworzenie 2-ch 
komisji: 
lłlllllllllłllllllllllllłlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllłllllllllłllllllllllll 

Instrukcja Nr 9 
Głównego Komisarza 
Głosowania Ludowego 

w sprawie dalszego toku urzędowania 

komisji obwodowych. 

Par. 1. Obwodowe komisje mają obo­
wiązek stałego urzędowania w godzinach, 
ustalonych przez przewodniczącego komlsJI, 
aż do dnia głosowania. Obwodowe komisje 
udzielaJą wszelkich wyJaśnleil w sprawie 
przeprowadzenia głosowania oraz wydalą 

zaświadczenia, przewidziane w Instrukcji 
Nr. 1 i Nr. 5 osobom wyjetdżającym, w de­
legaeji służbowej, na urlop lub do 11pitala. 

Par. 2. A! do dnia glosowania mogq ko· 
misje obwodowe usuwać w spisach upraw­
nionych do glosowania - głównym l dodat­
kowym - oczywiste pomyłki (dwukrotne za· 
mieszczanie uprawnionego do głosowania, 

umieszczenie osoby nieżyjącej l tp.) 
Par. 3. Przewodniczący obwodowych ko· 

misji dopilnują, by lokale głosowania były 
przygotowane do glosowania (zasłony, urna 
główna i w obwodach, w których znajdule 
się szpital - urna dodatkowa). Przewodni­
czący porozumią się z kierownikami · ązpi· 
tali w sp!awle przeprowadzenia losowania 
w szpitalach I lecznicach I w sprawie wy­
konania czynności, przewidzianych w in­
.Jlrukcji Nr. 8. 

Generalny komisarz glosowania ludowego 
(-) Wz. Baranowski 

Rewizyta polska w Szwecji 
SZTOKHOLM, (PAP). Celem rewizy­

towania szwedzkiego ministra handlu 
Myrdala, który bawił w Polsce w ubie­
głym roku, przybył do Sztokholmu mi­
nister 2eglugi i Handlu Zagranicznego 
dr. Stefan Jędrychowski w towarzyst­
wie dyrektora gabinetu ministra Ol· 
sienkiewicza i naczelnika wydziału 
skandynawskiego ministra Kossowa. 

Dziś w numerze 
Przyroda Martwa 

Specjalny korespondent Agencji Tass pi- nych. Od tego czasu minął przeszło miesiąc, 
sze z Paryża na marginesie konferencji Ml- ale nowe warunki nle weszły Jeszcze w ży­
nlslrów spraw zagranicznych, co następuje: cle. 

Debaty rozpoczęto od rozpatrywania wa- Należy eodkreśllć, Iż obecnie momentem 
runków traktatu pokojowego z Wiochami. W dodatnłm było rozpoczęcie dyskusji nad 
kolach paryskich panuje Jednomyłlne prze- traktatem pokojowym z łllochaml właśnie 

konanie, te Jest to na)watnle)szy z plęcla od punlo;tów go1podarczycb. Albowiem tyl· 
tralrtatów pokojowych, których projekty ma- ko wtedy, gdy najwałnleJsze pretensJe go­
lą być optacowane na obecne! sesJl Rady spodarcze, osłaniane dotąd mrokiem tajem· 
Ministrów. Prasa paryska stwierdza, Ił trak· nicy, wyszły na Jaw, kampania prowadzona 
lat z Włochami po1iada szczególne znacze- przez prasę anglo-saską okazała się &>ez· 
nie zarówno jako pierwszy krok do uregu- przedmiotowa. Dotąd prasa prowadziła roz­
lewania stosunków powojennych, )ak I pod pasaną kampanię przeciwko Związkowi Ra· 
kątem widzenia wzajemnych stosunków mlę- dzlecklemu, uważając roszczenia radzieckie 
dzy wielkimi mocarstwami. za nieomal najważnleJszą przszkodę na 

Naleły stwierdzić, iż dotąd zdziałano drodze do gospodarcze! sanacJI Włoch. Wy­
bardzo mało. Kiedy okazało się, te opraco- starczyło Jednak uchylić rąbka tajemnicy, 
wanie traktatu pokojowego z Włochami bę- aby prawda o roszczeniach ukazała się w 
dzle wymagało dlui.szego czasu, paistwa cale! sweJ nagości. Roszczenia reparacyjne 
okupacyjne wysunęły konieczność zrewido- ZSRR stanowią bowiem tylko nieznaczną 

wania warunków rozeJmu, zawartego w ro· część ogólnej sumy żądań, stawianych przez 
ku 1943. Przypuszczano powszechnie, li soJ1tszników. Jak wiadomo, we wniosku ra­
przyspleszy to rekonwersję gospodarczą dzleckim była ~owa o 300 milionach dola· 
Włoch. Delegacja radziecka na sesji majo- rów, z których 200 milionów przeznaczone 
weJ brała żywy udział w pracach nad rew!- były dla Innych państw.równie Jak ZSRR. po­
zJą warunków rozejmu. Zrewidowane wa- szkodowanych na skutek działań wojennych 
runkl zostały ratyfikowane w dniu 16 maja - Jugosławii, Grecji i Albanii. Na posiedze­
przez ccterech ministrów spraw zagranlcz· I nlu Rady Ministrów tylko delegat brytyjski 

próbował wystąpić przeciwko roszczeniom 
radzieckim, lecz był Kmuszony wycofać 

swóJ sprzeciw, gdy zestawiono wszystkie 
roszczenia z tytułu reparacyJ dla. soJuszni• 
k6w. 

Wedje oficjalnych danych okcm:iło się, ie 
utrzymanie wojsk okupacyjnych • brytyj­
skich i amerykańskich na terytorium wtosklm 
pochłonęło olbrzymiq sumę 40l miRardów li­
rów przeszło 4 mlllardy dolarów ficzqc według 
kursu: 100 lirów za dolara). Do tej oll;>rzymiej 
sumy dodać jeszcze należy sumę wydatków, 
poniesionych przez Włochy w związku z udzie· 
leniem pomocy sojusznikom w ostatnim okresie 
wojny z Niemcami, już po zawarciu ro.zejmu. 
Władze okupacyjne wywiozły ponadto z 
Włoch sprzęt fabryczny i pewne moteridły. A 
mimo to Brytyjczycy stawiojq nowe żqdania, 

obejmujące aktywa włoskie w Wielkiej Bryta• 
nii kompensację angielskich firm we Włoszech 
na ogól~ą sumę 100 milionów dolarów. 

Ponieważ słuszność roszczeń radzieckich nie 
jest już dłużej kwestionowano, to zaczęto wysu­
wać nowe sprżeciwy, tym razem skoncentro• 
wone wokół źródeł kompensaty roszc;eń. De· 
ległlcjo radziecko wysuwa jako źródło spłaty 
zobowiązań z tytułu reparacji - włoskie akty· 
wo no Węgrzech, w Rumunii i Bułgarii niektóre 
statki handlowe, oraz dostawy z bieżącej pr::>-

1llm1ma:n 11:111111111:1111111111111111111111111 11111,11 11 1r111m11111111111111a111!łlll1 1111:1tI1,1, lj1J11S1ł!llll111111111 1 1u1111111111111111 1 1 t.1111 1 1111:1 rn 1 1 1 u 1111 1 1 1 1 1 l.L 1 1.1 dukcji przemysłu włoskiego, która mogłoby do-

Były marszałek senatu Szymański starczać w ciągu 6 1at wyrobów na sumę 10-
1 milionów dolarów rocznie. Zamówienia te 

wypowiada się przeciw senatowi :~~:.::·:':.::<!'.::::··:,::·:~: :: 
WARSZAWA, (PAP). „Polska demo- mienia istotnych potrzeb kraju. fakt, iż w toku debat wysuwa slę coraz . t? ih· 

kratyczna oczywiście senatu nie potrze Dlatego też uważam senat w dzisiej- 1 ne ~ztuczne prze:zkody na drodze do ro~w~q-
d I h l " szym ustroJ·u za przeżytek nie tylko r' zoma t.ego skąd. inąd prostego za.godn1

1
".-. n10. buje, byłby on zawa ą amu cem - P 

oświadczył przedstawicielowi PAP by- niepotrzebny, ale nawet szkodliwy. W ~w~to1e pytanie, czy tego rodza1u p~11fyk<l 
okresie, kiedy byłem marszałkiem se- r.1e 1est ~odykto.w~„a c11.~.·~ "'.Ywarc rj pres1• 

ły marszałek senatu w latach 1928-30, natu mogłem w pełni zdać sobie spra- na ZSRR Odnosi !'~ N<-:J.? , • •, i.e .:zyn1 s•ę to 
wybitny uczony prof. dr. Julia~ Szy~ wę z wpływu, jaki nań wywierała ma-I w tym .-e1u, .aby <JZf!" i: ustęp~twc · w 1nnv:'1 
mański. „Jestem przekonany, że sejm gnateria i wielki kapitał. Dzisiejsza Pol ~u.nktac~ p101ektu tro~tat • p~ko.1owego, oq'1o­
Polski demokratycznej spełni w zupeł- ska jest Polską Ludową-kończy roz- sn.1e kto··~c.h deleM0~1~ radz1e~1<a pragn~e. li'" 

ności swe zadanie. Sądzę tak na pod· mowę prof. Szymański. Czy komu się m1orkow .:ie zbyt wy~.„ro:vo.:e apetyty n1eKto· 
• J k" d • ł · . . rych swych portne; ow. stawie wrazenia, a ie o mos em przy to podoba, czy nie, konsekwenc)ą te) 

Hl .IM ll l l, l l ll l l1 l il l ll lll lll l li l ll l ll l ll l ll llll ll t ll l ll l ll lll l·ll i l 'l l ll ll ' l ll l li l ll l l' lll l l~ll l ll l ll l llfl t lll l , l f1 ll1Mill słuchując się o~radom Krajowe! Rady obecne! rzeczywistości polskiel lest 
Narodowej. f·ak odmiennych od posie- Rząd Ludowy, który oczywiście prawo Otwarcie siódme1· sesJ"i 
dzeń s.eim '°' 1ch w okresie po wojnie dawstwo formułuje I formułować bę-
światowej, kiedy styl karczemny i or-1 dzie z punktu widzenia Interesu ludu, Rady Najwyższej 
dynarne kłótnie świadczyły o 6wczes- a nie kapitału, czy magnaterii. Uwa- Federacji Rosyjskiej 
nej kulturze parlament~nej. • • • zam. za ~zczęście Pol.ski, że 'ta~ jest, MOSKWA !PAP). No rozpoczynającą się w 
Lu~ polski po wielkich i cięzkich ~~yz ot~ier? to wielkie przed mą mo- . czwartek wieczorem w wielkim poiocy na 

doświadczeniach dorósł dziś do zrozu zbwośc1 pobtyczne l gospodarcze. Kremlu 7-mq sesję Rody Najwyższej rosyj~kiej 
republiki federacyjnej, parlamentu nojwięk-

11 

szego z pośród 16-tu republik Związku · Rodzie· 
!"fł najbliższych numerach „Głos Robotniczy•• rozpoczyna ckiego, przybyli liczni delegaci. Mieszkańcy 

druk korespondencji swego specjalnego wysłannika I stolicy zgotowali im gorące przyjęcie. Dworce 

li 
Z P r o c e s u Grei ser a w Po z n a n 1· u 1· 1 · ~~~~;~~:~j~~~~~ta~!s~:.wit~!~:;~~iw ~~;~z~~ji 

11 
przedsiębiorstwo.. · muzea, wystawy . i teatry 

-------------------------------------------------------------.1.1. Moskwy. 



6tr. 2 

ie b .dz·e .mono~olu ·zbożowego 
Oświadczenie ministra Aprowizacji i Handlu 

tow. Jerzego Sztachelskiego 
W zwlązliu • poglosiaml o zamleno go obclqłen.la ludnołcl wleJskleJ, luł ustala zasadę zaliupu sboła po e•· 

nym wpro.wadzenlu monopolu zboło• oczywiście nie po to, by pod postacią nach rynkowych, a Mlnlsterstwo Apro­
:we 

0 
rzedstawiclel Agencji Praso- monopolu stworzyć nowy Instrument wlzcrcJI I Handlu w leJ wykonani~ o­

'wo?in't!macyJneJ „API" zwrócił się z uszczuplenia dochodów producenta P!acowute proJekt należytej orgamza­
zapytanlem co do Ich prawdziwości rolnego przez sztuczną obnlłlut cen ctl 1kupu prsez wyzy1kanle lstnleJqceJ 
do Ministra AprowizacJI I Handlu, dr. ziemiopłodów. sieci handloweJ, Jel rozbudowę I a­
Jerzego sztachelskl€go, który udzledił Idąc konsekwentnie po teJ linii, 01tat• sprawnlenle, zmlerzaJqc w szczególno 
następuląceJ odpowiedzi: 1 nla uchwała Komitetu Ekonomicznego ł ćci do reda~cjl nadmiernych kosztów 

Bady MID11trów • dnia 1-8 czerwca rb. akcJI skupu • 
„Pogłoski o prolektC?wanym wprowa mnmmmmmnmimnnmmnmnnmmmmmmnm•u-1111 -1111-11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

:~:~d=:n~:e~~~~:t!~:1~go. nie od-1 Odezwa kupców i przemysłowców 
W. pierwszym okresie odbudowy na . 

szet gospodarki Rząd był zmuszony o roll lnlc1·a1ywy prywatne) w Polsce 
do stosowania środków nadzwyczaj- . . 
aycb, laklml były świadczenia rzeczo• Delegaturo pr:r;emysłowc;ów I kupców zor· pamiętajmy: Iesteśmy u progu normahzac1i ży· 
M'•, lako forma pociągnięcia wsi do o- gonlzowanyc:h PITf Stronnictwie Demokratyc:z:· cia. 
ftar na rzecz odbudowu)ącel się gospo nvm INYdoło o<łezw4 do kupców ł przemyslow· Ta pozytY1Wnle oceniana I nlewqtpliwie twór 
'darkl narodoweJ, do dostarczenta Pań ców polsklch, w której czytamy: cza dla państwa rola przemysłowca I kupca 
st'W'll surowc6w l tywnoścl bez otrzy· !koro Istnieje w Polsce planowa I wielka polskiego, znalazła ponadto sw6I wyraz w 
mania za nie należytego równoważ- i:irodukcja musi też istnieć odpowiedni szeroko u:z:upełnienlu przez Stronnictwo Demokratyczne 
alka. · rozgałęziony aparat zbytu do rozprowadzenia 2-go pytania referendum, które mówi o posza· 

towor6w po całym kroju, bez którego wielka nowerniu łnlcfotywy I własności prywatne!. 
Obecnie lednali, gdy po zwalczeniu i:irodukcjo ł ciężki przemysł znalazłyby się ry· W wypadku korzystnego wyniku referendum, 

trudności wstępnego okresu odbudo• chło w obllczu katastrofy. wyrażona w ten sposób wola narodu - wej• 
rwy polska prodakela przemysłowa o- dzle do konstytucji I odtqd własnoś.! prywatna 
slqrrn•la poziom -ewnlaJqcy mo!ll· Oto dwie wymowne cyfry; w Polsce aparat 1 !I "' ·-r zbytu pozostaje w rękach prywatnych w 72 stanie sl4 jednym z podstawowych e ement6w 
M'Ołć dania rolnikowi pełnel l realne! procentach, podczas gdy spóld:z:elc:z:oić obel· ustrojowych państwa polskiego, czego nikt jui 
zapłaty za zbywaną przez niego pro- N oballć nie zdoła. C:łukcJę, Rząd awoJą uchwalą z dnia 6 muje zaledwie 28 proc. tego aparatu. le 
aerwca rb. 

0 
zniesieniu świadczeń rze trzeba dowodzić, jak śmiesznymi wydają slą Reprezentoncl zaś lnk!atywy l własno~d 

wobec tych cyfr znane nam wszystkim defe· prywatnej - bądq w przyszłym sejmie sami 
czowych zako6czył bezpowro.tnle sto- tystyczne podszepty. już bronić swych praw. 
sowanle tego systemu nadzwyczaJne- p • 1 b 1 d b 1 1 k decydu Kor.,..,stny wynik referendum, wyraża'1qcy si• 
1m111nnnn11111111111111111111111111111H111111111111111111n111111111111111111111111 ans wo z Y 0 rze rozum e, 0 • -1 ... 

!ącq rol• w planie wielkie! produkell odgrywa w udzieleniu niepodzielnej odpowiedzi trzy ra-
Ilu Polaków słu!yło 

w armii angielskiej · 
k.uplectwo I jakle znaczenie ma dla niego syn· zy „tak'' ma dla przemysłu prywatnego ku· 
chronlzac!a procy z przemysłem prywatnym, piectwa wyJqtkowe znaczenie, albowiem kon­
zbyt dobrze docenia jego rolei, ażeby mogło stytucyjnle zagwarantowane prawa rozwoju I· 
dążyć do lei umniejszenia. A jeśli tu I ówdzie nicjatywy prywatnej zapewnlq Im w ten s~o· 
nie wszystko feszeze Idzie po llnll zgodne( z sób sprawledllwq polityk, podatkowq, pr.iy• 
tymf założeniami I naszymi życzeniami - to dział towarów, surowców ltp. 

J.Vr T69 
1 

Pomyślna operacja 
władz bezpieczeństwa 

KIELCE (RAP). Władze Bezpieczeństwa prze· 
prowadziły na terenie pow. Radom - Stara• 
chowlce operacje, w wyniku których rozbito 
bandę „Igły". Ośmiu bandytów zostało zabl· 
tych. Odebrano bandzie trzy auta oraz więk· 
szq llo~ć broni I amunicji. Banda dokonała kil· 
ku riarad6w, m. In. w dniu 1 czerwca rb. upro· 
wadziła dwóch funkcjonańus:z:ów B. P. :z: Kielc, 
z których jednego ppor. Klepsa zabiła. 

Kronika dyplomatyczna 
WARSZ.A. W A (PAP). Wiceminiiter 

ł!praw zagranicznych, Zygmunt l\fodze­
lewski przyjął w dniu wczorajszym sze 
fa misji szwajcarskiej „Don Suisse" w 
Polsce, p. R. M. Courvoisier, oraz człon­
ków specjalnej misji Szwajcarskiego 
Czerwonego Krzyża, pp. Kuglera i Pe­
neveyre. Omówiono sprawy, związane 
ze szwajcarska, pomoce, dla dzieci pol­
skich, ze szczególnym uwzględnieniem 
spraw, dotyczących sanatorium w Rab­
ce, prewentorium dla dzieci w Otwocku, 
szpitala dla dzieci im. Karola i Marii 
w Warszawie oraz kliniki dziec· ęcej w 
Łodzi. -

W kllku wierszach 
Dziennik ekonomiczny „Globo" stwierdza, 

fe Wło11i zastanawłafq się nG1d możllwościa· 
ml zrealizowania umowy handlowej z ZSRR. 
Do Mo1kwy wyjechał dr. Giuseppe Enea, 
atac:he handlowy ambasady włoskiej w 
ZS!Ut, którzy po przedyskutowaniu problemu 
we włoskim ministerstwie handlu i przemy­
słu zamierza nawiqzać bezpośredni kontakt 
z zaintere&owanymi czynnikami radzieckimi, 

• 
Na ostatnim posiedzeniu Akademii Nau!C 

ZSRR Prezes Akademii - prof. Wawiłow po· 
dał do wiadomości, iż w dniach od l -4 
lipca odbędzie się plenarne posiedzenie 
Akademii Nauk ZSRR w Moskwie. 

• 
W my61 układu J:awartego 01tatnlo ml,„ 

dzy rządem tureckim, a delegacją UNRRA 
Turcja dostarczy UNRRA 10 tysięcy ton psze­
nicy, 18 tysięcy ton źyta, 20 tys. ton węgla 
1 lSO tys. ton 101!. 

Komunikat 

LONDYN, (Obsl. wł.). Na ostatnim po 
1ledzenlu brytylsklel Izby Gmin poaęl 
Prltt zwrócU 1lę z lnterpelacJq do mi­
nistra wolny Lawsona w sprawie Il· 
czebnoścl wolsk polskich, pozostalq· 
cych pod dowództwem brytyjskim, o­
rm liczby Polaków w bylel armil 
alemleckl•I· W odpowłedzl na lnterpe­
lac:Ję posla.Prltta, mln. Lawson ośwlad 
czyi. Ił w szeregach armil niemieckie) 
n.alcnlo się 59 tysięcy Polaków, zmo­
bilizowanych wbrew woli. którzy na­
stępnie przy plerwtzel 1posobnoścl 
przeszli na stronę 1olusznik6w I wal· 
czyli dzielnie u Ich boku przeciwko 
Niemcom. 

Speer twl·erdzi· W Norymberdze Przewodniczący 01cręgowe1 Kom1sJl Glo1owanla Ludowego Nr. 3 - Okręg 
m. l.odzl - zawiadamia, te w dniu 21 

ł „ ł k J I b J J N• czerwca \946 r. o godz. 9-e1 rano w. ie s U4'.Y po o ow - uz ra a ąc 1emcy Centralnym Robotniczym Domu Kulfu-

Co się tyczy stanu liczebnego Poler­
ków pod dowództwem brytyfsklm, to 
na początku roku 1941 służyło w od­
działach polskich 34 tysiące Polaków, 
~ 1942 - 103 t·1slące, w czerwcu 1945 
- 188 tysięcy I w kwietniu 1948 - 195 
tptęc:y. (1) 

J aroslam Has!J! 

NORYMBERGA, 19.6 (PAP). Na 01tatnlm 
po1ledsenl11 Trybuncrh& 01kartony Ton Pa· 
pen 1crkoilc:zył 1kładanle zeznań. JedynY1D 
6w1adkiem, powołanym prze1 obrońc:• Pa­
pena jHt b. radca amba1crdy nlemlec:ldel 
w Anll:anre, dr. l'.roll. 8wiadell: ni• wno1ł 
ładnych nowych fakt6w, kt6reby dowodziły 
„pokojowych tendencyj" b. crmbasadora nie­
mieckiego w Ankarze. 

Następnie zeznaje b. m.lnbter uzbrojenia 
Speer. Oświadczył on, że w roku 1934 po 
spotkaniu z Hitlerem oddał mu swe u,ługł. 

Specjalnie ujęło qo w Hltlerze zainteresowa-

117) 

!Ue, f c:skle okCl.lywał budownictwu monumen- ry przy ul. Plotrkowsklef 243, odbędzie 
talnemu. Speer był twórcq 1tadlonu norym· si~ zebranie Przewodniczących Koml• 
berskiego oraz projektował pałac kancler1kl sil Obwodowych Gło1owanla Ludowe• 
w Berlinie. Za prace te Hitler oznaczył go go I Ich Zastępców oraz Przewodni• 
.,, roku 1938 złotq odznakq partll. czqcych Obywatelskich Komitetów, 

W roku 1942 Speer objqł •tane>'Wiako ml· Głosowania Ludowego I Ich zastęp• 
nlstra uzbrojenia, ponieważ „był przekona- ców. 
ny, te odda usługi pokojowi przez szybkie Na porządku dziennym będą oma• 
zakoflczenle działafl wojennych". Jak sam wiane sprawy, związane z koordyna• 
ośw1a4cza, nie był kompetentny w •prawach cla pracy pomiędzy Komlsfaml Obwo• 
produkcyj artykułów wojennych l jedynym dowyml I Komitetami Obywatelskimi 
Jego zadaniem było wprowadzenie nowo- nad upowszechnieniem Gipsowania 
czesnych metod pracy, pozwalajqc:ych na I Ludowego. 
podniesienie wydajności. Stawiennictwo obowląz1fowe. 

walerit l zaczął robió porządek, c:ho­
clat ubrany był po cywilnemu l miał 

mistrza orkiesłly strzelców kurko• 
wy eh, który dawał właśnie znak do 
zagrania hymnu austriackiego. 

- Halt, - zawołar - Jeszcze nie, do„ 
płero jak dam znak teraz: spocznłjl Ja 
ze chwilę wrócę. PfZJ!~~J ~~~r~g~ W~]~t~ Siw~jk~ ::JJ1~~!~~~;:~:;;:;~~~:;;; 

d j I< • t J d::i:iejow:ic, on, postrach, pogromca Poszedł ~a dworzec ł ruszył za po czas wo ny „w1a owe (W'szystkich jadłodajn: oficerskich nigdy eskortą, którą zatrzymał energicznym: 
2'aciexawłenłe Szwejka skupiło się Była to manifestacja lali się patrzy. niesyty tarłok i smakosz, jakby nigdy ha~ Dokąd to?_ surowo zapytał ka• 

na szpalerze publiczności. I, jak to już W hotelu naprzeciwko dworca stały nie, przyplątał się na oficerski bankiet prala, który nie wiedział co ma robić 
za.wsze bywa, tak było ł tym razem, w oknach jakieś dwie panie, powie- odetdta1ącego pułku. Jadł, pił za w nowej sytuacji. 
te porządni tołnierze Źostanq następ- w~ły chust~czkaml 1 wołały: Heill dziesięciu, ł w stanie mniej więcej nie- Zamiast niego odpowiedzic;ł pacz• 
nie popychani do wagonów bydlę- Ot.a okrzyki. Na zdarl i Hem miesza~ trzetwym szwend.Ił sł~ po kuchni ofi- ciwie 1 zacnie Szwa;k: 
cych, a Szwejk z jeclnoroc:znym ochot- ły .•ię z 1obq coraz bardzief, ale qdy cerskief restauracji, aby wycygant6 f - Do Brucku nas wiozą . .Jeśli pan 
nildem pofadq sobie wygodni1t wago- Ja~ iś enh.izjaita •korzyatal H •po- od kucharzy faki smaczny kqsek. Po- feldkurat raczy, to mote pojechać ra· 
nem ar.esztanckim, który bywa przy- sobnoścł, aby zawoła6 - Nłeder mit żerał resztki sosów z knedlami, jak zem z nami. 
cze!płony tuż za w.::rgonamł sztabowy- den Serbenl - ktoś pod1tawłł mu drapieżnik ogryzał kości ł dobrał słą - Żebyś wiedział, że pojadę - za­
mł. W takim wagonie aresztanckim zgrabnie nog!f, a public:znojó podep- wreszcie w kuchni do rumu, a gdy deklarował pater Lacłna i obracając 
mfafscćr fest at nadto. tala go zdrowo w •ztucznym zamie- 1ię go nażłopał więcej nł:t trzeba, po- się za eskortą dodał: - kto tam m6wi, 

Szwefli nie mógł się wstrzymać, aby szanłu. szedł na pożegnalny wieczorek, urzq- że nie mogę pojechrrć z wami? For• 
nie krzyknąć do publiczności: Niby iskra elektryczna z ust leciała dzany przez oficerów odjeżdżającego wartsl marszl 

- Na zdarl - i nie zamachać ozap- wieśó: - Jut idą. pułku, gdzie się spił jak bela. Miał 'W Gdy oberefldkurat znalazł się w 
kq. Podziałało to tak zaratliwie na Ale na razie szedł tylko Szwejk, tej dziedzinie bardzo bogate do- wagonie aresztanckim i wyciągn1ł 
.wszystkich, *e tłum powtarzał głośno przesyłający publiczności dłonłq cer- świadczenie, a w siódmej dywizji ka- się na ławie, poczciwy jak zawsze 
jego wołanie, słowa „Na zdar"I biegły łusy na prawo i lewo, oraz jednorocz- walerU oficerowie dopłacali za Jego Szwejk, zdjął płaszcz i podłożył go 
coraz dalej i grzmiały przed dworcem, n'' ochotnik, ecdu!ujący z wielką po- picie i jedzenie. Rano strzeliło mu do patrowi pod głowę. Kapral przyglq„ 
a z ust do ust leciało zapewnienie: - wagci. głowy, te musi .robić porzqdok przy dał się temu okiem wystraszoaym . ale 
Już łdcfl . Weszlł na dworzec 1 skierowali słę odjetdzie pierwszyt:h wagonów pułku jed1.oroczny ochotnik uspokoił go slo• 

Kapral z eskorty czuł się wprost nie- ku przeznaczonemu pociągowi wojs- i dlatego szwendał się wzdłuż "tr!ego wy, że oberfeldkuratami należ'! opie• 
szczęśliwy i wrzasnął nc:i Szwejka by kowem\]. i w tef właśnie chwili orkiest- szpaleru publicznQści, a na dworcu kować się troskliwie. 
zamknql qębę. Ale okrzyk leciał da- ra artylerii, zdezorjentowana przez rządził i ględził tak natrętnie, te ofł- - Rag01Jt na grzybkach, mo: pano­
lej jak wichura. żandarmi spychali nieoczekiwaną manifestację, o mały cerowie kierujący transportem pułku wie, jest tym lepsze, im więcej grzyb­
tlum na chodniki, aby zrobić drogę figiel że nie zagrała hymnu państwo- zamknęli się przed nim w kancelarii ifćw a'l?. grzybki należy vzed tvm 
'dla eskorty, lecz tłum wołał dalej: - wego. No szczęście, bardzo w porę zawiadowcy stacji. usmarzyć z cebulką i dopiaro potem 
Na zdarl - wymachujqc czapkami i ukazał 1ię 1tarszy kcipelan wojskowy, Uk(Xzcrł si~ znów przed dworcem 1 dodaje się listek bobkowy i cebulę„. 
liaoeluszaml. pater Lacina, z siódmej dywizji lća- • alfurat w porę złapał za batutę kapel~ c. d. n. 

I 



P. o k·olajczyk prze 
Prezes P S L postawił na Radzie Ministrów wniosek o wprowadzenie monopolu zbożowego 
Ministrowie z PPR, PPS I SL .1zkodlilłlq ten wniosek odrzucili 

Po walach: rozpuazczane 1q tendencyjne 
pogłoski, jakoby łwia:dczenia rzeczowe, 
zniesloue ostatnio postanowieniem Rzqdu, 
miały być bezzwłocznie zastąpione natych· 
miastowym wprowadzeniem monopolu 1bo­
towego. Jak ta sprawa wygląda w rzeczy­
wistości? 

Kto Ił• p111eclw tema wypowledzłalT ZrobD to przewodniczący Komitetu !':ko- I t łiziękt stanowisku prsede wnystldm. amdl 
Powtarzamy wyrałnle. Kto się wypowte- nomlcmego, minister przemysłu tow. Hilary 11trów 1 PPS I PPR oxera Stronniotwa L11.Clowe 

dział przeciwko w,iloskowt p. Mlkolalczyka Mlnc z PPR I prezes Centralnego · Urzędu go, antychłopski wniosek p. Mikołafozyko 
w 1prawte wprowadzenia monopolu zbo:to- Planowania tow. Czesław Bobrowski z PPS. upadł. 

wego? Ich mqumenty podzieliła większość Rządu Tak wygląda prawda 1 
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NO) posiedzeniu Rady Ministrów w 'i!nlu 
8-qo czerwca r.b.; na którym rozpatrywano 
projekt mieelenia hriadczel\ rzeczowych, 
został po1tawlony wniosek o natychmiasto­
we wprowadzenie monopolu zbożowego. 

w gościnie u eh opów PSL- wców: 
Wnioskodawcą był, nie tto inny, jak pre-

1e1 Polskiego Stronnictwa Ludowego, wtce • 
premier l minister rolnictwa - pan Siani· 
1ław Mikołajczyk. 

Wniosek jego fednak upadł. 
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Wieści z kraju 
ODKRYCIE MASOWYCH GROBOW NA 

MAZURACH 
W miejscowości Orneta pow. Braniewo w 

woj. olsztyńskim natrafiono na masowy grób 
zmarłych lub zamordowanych przez hitlero,w· 
ców w obozach koncentracyjnych. Według 
zeznań, udzielonych przez byłych jeńców tych 
obozów, liczba ofiar przekracza 3.000. Oprócz 
tego dużego cmentarza znajduje sią na po­
lach Ornety pomiędzy zabudowaniami gospo­
darczymi kilka Innych grobów :r:biorowych. 
Odnalezienie zbloro.wych grobów wywołało 
w całym województwie duże :r:alnteresowanie. 

POGRZEB MARSZAŁKA RATAJA 
NA KOSZT PAŃSTWA 

W zwfqzku z rewizją uchwały NKW PSL, 
ClotyczqceJ pogrzebu śp. Macieja Rotafo, Roda 
Ministrów przyjąło uchwałą o urządzeniu po· 
grzebu Marszałka Sejmu Polskiego śp. Macieja 
Rataja na koszt Państwa .. 

ł.owlcz to dawna rezydencla arcybl- Drzewieckiego, nie dotarł wprawdzie 
skupów gnlemłeAsldch. Miasto Łowicz leszcze do chłopów, ale za to wiado­
l okolica, to ziemia książąt Łowickich. mości, o wydarzeniach w Badzie Na-

Księzacy zachowali do pewnego czelne! PSL I związanym z nimi rozla· 
stopnia po dzień dzlslelszy swoją re· mem, szerzą się wśród dotychczaso· 
gionalną odrębność. Chłopi w łowie- wych adherentów Mikołajczyka. Drze­
ldm, to gospodarze przeważnie zcr- wieckl nie Jest jak pisze „Gazeta Lu· 
możni, którzy często zatrudnlaJą u sie dowa", „lednym z grupki czterech", a· 
bie parobków, znani są z tego, ze są le lest działaczem, który wyrósł z ru­
wyjątkowo konserwatywni i ekskluzy- chu ludowego w Łowickim I ruch ten 
wni. Z tych też wszystkich względów, do pewnego stopnia wyp"iastował. Z 
ziemia Łowicka zawsze była domeną tych względów cieszy się on wśród 
prawicowych I umiarkowanych grup chłopów mielscowych wlelklm mirem, 
w Ruchu Ludowym. a poglądy które ostatnio głosi, bliskie 

Nic też dziwnego, te gdy w· roku sq sercu każdego uczciwego PSL· 
1945 przybysze z Londynu rozłupali owca. I stąd i z obcości łamańców po­
Jedność polskiej wsi, udalo Im się por- litycznych p. Mikołajczyka, w umyslo­
w.ać za sobą sporą ilość chłopów po- wości chłopów biorą się poważne wa 
wiatu łowickiego. Tym nie mniej jed- hania ideologiczne, które ob!';erwule· 
nak, luż w całym szeregu wypadków my ostatnio wśród PSL-owców w ł.o­
ulawniał się fakt, te pewna część I to wickim. 
stale rosnąca wsi łowickie! wyłamuf e Te procesy mogliśmy zaoł>serwo­
slę spod komendy pana Mikołajczyka, wać, gdy wraz z dzielnicą Lewą Sród~ 
czując ~e Jego stronnictwo schodzi co- mielską, braliśmy udział w pracy przy 
raz bardziel na manowce, prowadzą- gotowawczel do Głosowania Ludowe-
ce do lasu. go. 

Fakt Jaskrawo llustrulący te proce- Gdy za)echaliśmy do wsi Dolne Bą-
sy Ideologiczne wśród uczciwych PSL- kowo, chłopi ią.ielscowl, którzy uwa­
owców, widzieliśmy między Innymi łalą się za PSL-owców, 1 początku 

SKAZANIE BANDYTY w dniu Swlęta Ludowego, kiedy tyslą- nieufnie przy1ęll nasz samochód, na 
Wofsl:owy sąd rejono.wy w Blałvmstol<u roz· hl ó I ak I n bi ł 

patrzył sprawę Adamskiego Stanisławo, oskor· ce c op W m mo re cy nel agitacll którym powiewały agi a o-czerwo• 
fonego 0 przynale±ność do nielegalnej orga· wzięło udział w obchodzie. Od owego ne I czerwone. Kiedy lednak zapowle­
nfzacjl NSZ, ora1 o udział w napadach na teł dnia wśród mleszkcmc6w łowickie· dzieliśmy, te chcemy przoprowadzlć 
lśOO(llstkl Wolska Polsklego I w napadach ro· go, poczęła się szerzyć głucha wieść wiec, zgromadziło się w ciągu krót­
bMikewych z bronią w rlłku. W wynlk;u roz-
prawy wojskowy sqd reJonowy w Białymstoku o rozłamie - w PSL „ kiego czasu ~lelu mężczyzn I kobiet, 
wydał wyrok skazujący Adamskiego 5tanlsła· Tygodnik „Nowe Wyzwolenie , or- a dodać nalezy, te lest to mleJscowość 
wo na kar41 •mrerd. gan grupy Reka. Bertolda, Bękosa I nieduża. 
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Już niebawem ludzie pracy w Ło zi ot z mają 
przydzialy wlókiennicze 

na kartki pierwsze) kategorii ,,W" po cenach sztywnych 
~owy system zaopatrywania ludno­

"ści w odziet obejmuje _w tej chwili 
wszystkich pobierajqcych kartki a­
prowizacyjne piarwEzej kategorii „W,", 
to jest dwa młl1ony sześćset tysięcy 

osób. W planie jest włqczenie do do­
brodziejstwa przydział6w posiadaczy 
drugiej kategorii kart i dziec:rl, które 
na razie muszq korzystać z punktów 
rodzicielskich. Gdy cały plan zosta­
nie wypełnionv, akcja odzietowa o­
bejmie dziesięć milionów osób. 
Przydziały odzieży, po cenach szły· 

wnych, czyli skalkulowanych racJo­
nalnJe, według planu: „ani głodu, ani 
zbytku 1·~ - wynoszą na osobę rocz­
nie: 3 metry materiałów wełnianych 
ze sztuki lub w ubraniu gotowym, 8 
metrów materiałów bay.rełnianych 

(bielizna, koce I. t. p.). 4 sztuki (pary) 
wyrobów dzianych i para obuwia. W 
kwartale ble:tącym Łódź, która otrzy· 
mała Jut obuwie, czeka na towary 
wełniane. 

Sprzeda! odbywać się będzie nie 
przygodnie, jak dotqd, w świetlicach 
fabrycznych i biurach, lecz w sześciu· 
set sklepach włókienniczych spół­

dzielni specf alnie w tym celu otw"ie­
ranych. Gdzie to okaże się :.lemożllwe 
z powodu braku lokali, dział włókien­
niczy mieścić się będzie w ogólneJ 
składnicy spółdzielni. Do sieci roz­
dz!elczej wprzęgnie się pewną llość 
firm prvwatnych, poleconych przez 
wł.adze zjednoczeń bran!owych I po 
zasięgnięciu opinjl mieJscoweJ Bady 
Narodowe), tudzież 216 sklepów „Ba­
ta'ł• 

Zorganizowanie sprawiedliwego 11 :Wfcrdomość ta jest ważna, gdyż do­
termh:!.owego rozprowadzania takich tąd niektóre centrale zjednoczeń kon­
mas towaru (w pierwszym kwartale fekcyjnych uważajq rynek cen eztyw­
tylko ł.ódt otrzyma 900 wagonów to-

ó t ,.. i 4oo 111 ó ł) Mi nych za wygodny spust dla towarc5w, war w war o:sc m on w z . - . 
nfsterstwo Aprowizacji i Handlu po- nie zna1dujących pokupu na docho-
wierzyło Zwfqzkowi Gospodarczemu dowym rynku komercyjnym. 
„Społem", który załotył jut 40 hurto- Akcfa zaopatrywania ludzi pracy w 
wnl. „Społem" wymówiło sobie w Mi- odzież jest w fazie początkowej, lecz 
nfsterstwie Aiprowizacji pravro nie- jut na racjonalnycll torach. Czas 
przyjmowania materiałów, niechętnie wzmoże ją ilościowo, a tylko od od­
widzianyoh przez ludność, z pcryrodu biorców t. j. członków spółdzielni spo­
bąd~ nikłego procentu wełny, bąd~ żywców zależy dopilnowanie, aby or­
nieestetycznych, jaskrawych deseni gany wykonawcze działały sr-rawnie 
i barw. - i solidnie. 
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Trzy razy TAK-to Polska Ludowa 
W plebiscycie „Głosu Robotniaego" w I PYTANIE CZY JEDNOIZBOWY PARLAMENT, 

sprawie referendum ludowego z:ablera głos ODPOWIADAMY WSZYSCY „TAK". 
wielu robotników. Mnie się wydaje, że trzy py- Na drugie pytanie przecząco odpowie tylko 
tania referendum są dla nas proste J zrazu· wróg ludu polskiego - tylko wróg. 
mlałe. Zastanówmy slę, kto w Polsce odpowie Dzięki reformie rolnej I unarodowieniu prze­
„nle" i Tylko cl ,którym się Polska dzlslefsza mysłu robotnik i chłop przestał być dodatkiem 
nie podoba. Trzeba przekonać wszystkich nie- do maszyny lub zagonu I pługa. Maszyna I 
świadomych, że nam Polakom nie wolno lek· pług nam służą - fabryki robotnikom, a zie· 
cewaiyć naszych obowiązków. Na wyniki re· mia „temu tylko pług I socha, kto tę czarną 
ferendum w Polsce czeka cały świat. Patrzq ziemię kocha", a więc chłopu ziemię, a nie 
na nas przyjaciele, patrzą również wrogowie. obszarnikowi, który nie tylko ziemi nie kocha 
Ci ostatni się rozczarują. Cały naród na trzy ale jej nie znał, gdyż siedział całymi latami 

za granicą. NA TRZECIE PYTANIE ROWNJEż 
ODPOWIEMY „TAK". Prawo do ziem zac:hod­
rnlch okupiła Polska krwią,. - Te ziemie zo· 
gospodarujemy I wydrzeć sobie nie damy( 

zapytania referendum odpowie napewno „tak". 
Czy dla nas nie jest jasne, :i:e senat w Polsce 
Ludowej jest tylko balastem biurokratycznym? 

Naród nie zgodzi się na senat toki, jaki 
był przed wojną - wrogi ludowi. Jeśli demo· 
kratyczny, to znów zbyteczny. Parlament je· 
dnoizbowy szybciej I sprawniej będzie praco-
wał. Ustawy Państwowe będą zatwlerd.zone 
bez żadnych carlomentornych sztuczek. NA 

30 czerwca wszyscy odpowiemy trzykrotnie 
,,tak". 

Trzy razy „tak" to Polska ludowa - l::iklej 
Polski bedziemy bronić. 

, łr\oria Woźniakiewicz 
Ruda Pobiafllcka. 

Mówcy nasi referowali sprawy zwlq 
zane z referendum I zako:llczyll wnlos• 
kiem, te obowiązkiem katdego uczci• 
wego chłopa l robotnika, lest gloso• 
wać trzy razy lak. 

Chłopi zadali kilka pytcm, na którłl 
udzielono Im wyczerpulqc:ych odpo• 
wledzl, a po tym zaczęli się !allć na 
swole bolączki, których niestety sporo 
się nazbierało. Bo to l z nawozami 
kiepsko się sprawa miała, I węgla nie 
było I wiele, wiele Innych rzeczy. Dy· 
skuslcr toczyła się rzeczowo I w atmo• 
sferze szczereJ tyczliwoścl. 

Gdy laldś osobnik próbował zatru~ 
atmosferę, mówiąc, te „za Niemca nie 
było węgla l dziś trudno o niego", za• 
panowało oburzenie wśród mlelsco· 
wych chłopów. A ledna z chłopek 
zmusiła niefortunnego mówcę do za­
milknięcia okrzyklemt „lak wam rzą„ 
dy niemieckie były lepsze to bierzta 
karabin I ldita do lasu, a nas tutal nie 
tumańcie". Bzecznlk linii „M"ikołafczy• 
kowsklel'' zamilkł lak nlepyszyny. 
Wszyscy chłopi zgodni byli, te Ich po 
winnośclą lest glosować trzy razy tak. 

W Czerniewie przywitano nas lesz• 
cze serdeczn!el. Po wysłuchaniu refe.­
ratu, chłopi zaprosili nas na obiad I w. 
taden ~posób nie chcieli od nas przy. 
Jąć zapłaty. Skarłyll się, te nikt nigdy 
do nich nie zagląda, ie nie mają ko· 
mu skartyć się na swole krzywdy I be>­
lączkl, usilnie prosili o częstsze odwle 
dzlny. W referendum wszyscy gloso· 
wać będą trzy razy tak. , 
Wieś Wlsklennlca, uchodzi za twler• 

dzę PSL-owską. W szkole miejscowel 
tłok, chłopi zalęll wszystkie mlelsca 
na sali, stolą pod łclanaml. zapełnUI 
korytarze. Z począku sl'llchalą I nic nie 
mowlą, ale po zakończeniu przemó· 
wleń zmienia się nastróJ. Rozlegają się 
okrzyki „precz z senatem", „będziemy 
glosować trzy razy tak". 
Gorąco zapraszali nas chłopi, by 

choć leszcze raz przyjechać do nich 
przed referendum. 

Zduny. Ponad pięćset osób wysłu• 
chało naszego przem6w"ienla. Rzęsno, 
Karsznice Małe, Karsznice Duże, Wiś· 
nlewo, I wiele, wiele Innych mie)sco· 
woścl. Wszędzie przyjmują rolnicy na• 
szych towarzyszy z początku z niedo· 
w"ierzaniem, lub nieufnością. Po wyjaś 
nlenlu podstawowych problemów po• 
litycznych, po zreferowaniu zagadnieil 
związanych z głosowaniem ludowym, 
następuje radylralna zmio.na. Chłop 
PSL-owiec, tak lak I nie PSL-owlec in• 
stynktownie czuje konieczność jednoś„ 
cl narodowe1. I gdy ze strony robotni· 
ków spotyka się z takimi samymi dq· 
żeniaml, wówczas gotów jest na tę led· 
ność p6Jść. Chłop,.PSLo:.owsld z małymi 
wylątkaml, w niczym nie przypomina 
znanych nam sylwetek miejskich PSL· 
owców. Bo to są ludzie pracy i to pra• 
cy clętklel. · 

Dlatego właśnie ostatnie wypad.kl, 
które miały mielsce w kierownictwie 
PSL, odbljaf ą się wśród uczciwych 
PSL-owców głębokim echem. Chłop 
PSL-owiec czqje, te powinien powie· 
dzieć t·ak, aby w ten sposób utrwalić 
narodową jedność, spok6J i ład i do· 
brobyt w kraju. 
Uświadomiony przez szybki bieg wy 

padków politycznych, porzuca błędne 
drogi, po któzych go chcą rozmaki 
kombinatorzy polityczni wodzić za 
nos. 

I dlatego wieś polska, bez wzg!ę ~ 
za jaką partią ona idzie, w głosowa• 
niu ludowym odpowie trzy r.azy tak. 

W. Lem!eu 
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Fra •• au owy nc1 
gościnnie wita uczonych polskich. Nawiązany kontakt z naukowcami francuskimi 

lł'qwiad z Rel~tore•n Szl,olq Główne; Go§podar.1twa lł'lej.1kleqo prol. F. Jhupieriskina 
Na zaproszenie Rządu francuskiego ,bawi· I chwil spędzonych w Bibliotece Polskiej, gdzie śmy czasu, cały nasz wysiłek kierowaliśmy na duże korzy~ci, umożliwiajqc osobom, które wy­

ła we Francji wycieczka naukowców polskich. I F. Pułaski odtwórca Biblioteki (on schował i zwiedzanie pracowni, chcieliśmy tak ja, jak i jechały nawiązanie bliskich, bezpośrednie!'. ko."l• 

Prof. anatomii i histologii roślin U. Ł. Franciszek ukrył część pamiątek i książek) przyjmował n°' prof. Skowron zebrać jak najwięcej wiadomo- taktów z kołami naukowymi za granicą. Poza 

Skupieńskl, rektor S. G. G. W. w Łodzi, jeden no Wystawie Pamiątek. Choć wszędzie przyjmo ści nos interesujących. Do problemów frapują- tym członkowie takiej wycieczki spełnią i duże; 

z uczestników tej wycieczki przedstawia na·m weno nas serdecznie uroczystość ta miała cych naszą emigrację nie przywiązuję wagi, rolę propagandową. 

jej przebieg I osiągnięcia: charakter wprost rozczulający. gdyż jestem zdania, że Polskę ttuduje się nad Zagranica jest ciekawa nowej Polski. Zapo-

- Wyjazd nasz do Francji był rewizytą na - Czy panowie profesorowie w czasie swe- Wisłq, przywiązuję natomiast dużą wagę do znając naszych kolegów Francuzów z tym, tak 

wycieczkę profesorów francuskich, kt6ra ba- go pobytu we Francji nawiązali kontakt :z. eml- zagadnienia nawiązywania i pogłębiania kon- okupant zniszczył uniwersytety, mordował pro-. 
wiła w Polsce w październiku ub. r. Wyjecha- gracją polską? - Bylfśmy przyjmowani przez taktów kulturalnych i naukowych z zagranicą. 

d f fesorów, z pracą. w tajnych kompletach :.miwer• 
ło nas w końcu maja czterech naukowców. Po- studentów Polaków studiują-cych w Paryżu, gros Je ną z orm tej pracy jest umożliwienie 
za mnq w wycieczce brali udział: prof, arche- wśród nich, to emigranci, opieką otacza Ich studiów za granicą. Nawiązane w młodości syteckich, z obecnym rozwojem naszych wyż· 
o Io gil U. W. Michałowski, prof. biologii U. K. Polski Czerwony Krzyż. Byli oni niezmlernh kontakty naukowe wydają owoce •. Ponadto na- szych uczelni równocześnie zapozn.-iwaliśmy 
Skowron, oraz dr Różycki z Ministerstwo Oś- ciekawi warunków, w jakich toczy się życie w leżałoby rozbudować kontakty między ludźmi ich z Polską. Owocem naszej wycieczk; iest od~ 
wiaty. We Francji byliśmy dwa tygodnie. W Polsce. Kładliśmy Im w głowę tak ja . jak i pro- nauki w kraju i za granicą. Da się to osiągnąć nowienie kontaktów naukowych, wg1ąd w procę 
Paryżu przyłączył się do nas bawiący tam fesorowie Michałowski i Skowron, że kto z najskuteczniej poprzez organizowanie częs- naukowców i placówek wiedzy, poza tym przr 

stale delegat Polskiej Akademii Umiejętności nich może (co znaczy, kto ZaC%qł studia I nie tych wycieczek profesorów wyższych uczelni wleźliśmy bardzo dużo materiałów naukowych, 

prof. Wędklewicz. jest w nich zaawansowany )powinien wracać. i naukowców za granicę. Chociaż tego ro- prac, książek, czasopism, co wpłynie niewqtpli 
Studenci ci, to zresztą element bardzo chętny dza'1u wycieczki pocląga'1ą za sobą koszta, wie dodatnio na rozwój pracy naukowej, na 

Celem naszej wycieczki było nawiązanie h 
do powrotu Rząd na ten cel nie powinien szczędrić pie:ilę- naszyc uniwersytetach. 

kontaktu ze środowiskiem francuskich profeso-
rów. Postawiliśmy sobie za zadanie dowiedzieć Na dłuższe kontakty z emigracją nie mieli- dzy, gdyż przynoszą one nauce polskiej Wywiad przeprowadził I. K. 
się,· co w czasie długich sześciu lat wojny, kie· 111 1 · 1 • 1 11 1.1 11 1 1: 1 n 1 a 1111 11 1n1 11 1 l1 111 1 11 1 11m 111u1 11 1:1 1 11 111111 1 11 1 ·1111111 1 11 1 u 11111·1 1 1 1 11 1111111u111nm111111111 1: 1 1 1 rn 1 n 1111 11 1u1111 11 1 11 1 11 1 11 11 1 1 11 1 11 111111 1 u 1 11111111 1 11111 1 111ll 1 11111 1 11 1 11 1 11111 1n1 11 111 1111 11 1 11 1111 11 111111 1 11 1 1 1111n1m1JJmlllJll11J1111~ 111m~n111mnTIJl lllll l ll l ll l llmHin1 11 111 1 n 1 11 111111 1 11 1 11 1,1111 .,,1 11 1111111 11 111u11 1111111 . 11,.n 

~~,:i:k ~~'~!~~ó:ł:~;~~~~~:b~:~;:~i!~~i~~~ r a k k r· a ·1 n a p ' y n n e g o z ł· o t a bili nasi francuscy koledzy, co robią obecnie - _ i . 
i co mają zamiar robić. Interesowały mnie spe- - I 
cjalnie osiq,gnięcia Francuzów w mojej specjal-

ności jednak miałem możność skonstatować, że Ni~dale~o od s~olicy Ira)rn, Ba;g4~- pę naftową wila~et Mossuls.ki, ~ami~sz-1 zama.skowanej, lecz niezwykle zaciętej 
we wszystkich działach wiedzy Francuzi zro- du, lezą .rumy ~ab1lonu. Miasto biblił- ka}y przez. p~emu} Kurdów, me wi~lo walki między koncernami naftowymi 
bill duży skok naprzód. nyc1!- mitów, wiszącrch ogrodów .s~mi- miał. właśc1w10 :vspól~ego z arabskim Sta~ów Zjednoczonych i Wi9lkiej Bry-

- Przyczyna tego tkwi w tym, że uniwersy- ram1dy, centrum Jednego z naJw1ęk- Iralnem. To tez dopiero w roku 1926, tann. W ostatnich latach Amerykanie 
szych imperiów starożytnych, obecnie po długich pertraktacjach z Turcja,, objęli wprawdzie tereny naftowe na 

tety francuskie przez cały czas okupacji były pogrzebane w piaskach pustyni. Nic która rościła sobie prawo do M:ossulu, Półwyspie Arabskim ale mimo to naf-
czynne. W ciągu całego okresu wojennego, tu ni~ prz~pomina o wspan!ałej prze- i po długotrwa9'ch deba~ach w Lidze ta ~raku i eksploat~1ja,ce ją koncern·y, 
jedynie na skutek wynikłego incydentu (studen- szłośc~ kraJ_U! kt~ry był ongiś kolebka, Naro~ów, A~glu udało s1~ uzys~ać od angielskie graja, w dalszym ciągu zna. 
ci opuścili solę wykładową, gdy pojawił się w naszeJ cyw1hzacJ1. TurcJ1 uzname okręgu ~fossulskiego za czną rolę w zachowaniu wpływów bry• 
niej oficer niemiecki w mundurze) tytułem re· w obecnych czasach kraj, położony część skłąclowa, terytormm Iraku. V-/ tyjskich na Bliskim w schodzie. 
presji wydział medycyny był zamknięty na między Tygrysem a Eufratem_ Mezo- ten ~posób zakończono „zaokrąglenie" Brytyjskie interesy strategiczne ł 
przeciąg miesiąca. Wszystkie pracownie były potamia - a zgodnie z nową nazwą - gramc Ir.aku. znaczenie nafty irakskiej dla brytyj. 
czynne, stąd I osiągnięcia w dziedzinie wie- Irak, którego historia liczy pięó i pół . Obecme Irak! rządz_ony przez 11-~et- s~iej. floty śródziemnomorskiej stano­
dzy. Wypuszczono dużo prac dyplomowych, tysi::i,ca lat, stał się zacofaną, zapadła, mego króla FaJsal~ i re~enta emira Wl!J- 1stotne tło stosunków anglo-irak­
prac doktorskich, na skutek trudno~ci wydaw- krainą. Jeżeli obecnie przyniąga uwa- Abdul-I11a, stanowi teryt~rmm, wyno- slnrh. 
nlc.zych tylko część Ich została drukowana, gę pai.'1stw zagranicznych, to dzieje się sz~ce 453.590 km. kw., z!lmieszkałe, zgo- Projekt konstytucji tego państwa 
reszta pozostała w rękopisach. to tylko dzięki jego bogatym źródłom dme ze spisem lndności z roku 1935 - arabskiego napjgał radca brytyjsJdego 

ropy naftowej, słusznie zwanej „płyn- przez 3.560.01)0 osób. 60 procent całego ministerstwa po - angielsku, potem 
-· Nasi koledzy francuscy ułatwiali nam nym złotem". obszaru Iraku n~leży. do sza~h6;v !>OSZ- dopiero przetłumaczono tekst na arab-

zwiedzenie wszystkich pracowni, zapoznawali Irak nazywany jest też mostem do czegó~nych plem10n i do wiello~h ołJ- sln. • . . 
z tokiem pracy. W nieoczekiwanie serdeczny Indii. Położony w miejscu, gdzie sty- szar~1ków, 1~ procent - do gmm wy- Irak Jest mona~chia, konstytucyJn!'ro 
sposób przyjął mnie rektor Instytutu Agrono- kaja, się Iran, 'l'urcja i państwa wscho- znamowych 1 tylk_o 10 proce:i;it - ~o ma par]a1!1ent dw1;izbowy. Członkowie 
micznego prof. lefevre I spowodował zwie· dniego wyhrzeża l\Iorza Śródziemnego, c~łopów. Obsznrmcy feo~a\m odday.\ sena~u mrnnowam są przez króla, ~o­
dzenie Centrum Badań Agronomicznych w Wer- kraj ten stanowi kluczową pozycję na fe_lahom ~chłopom) ~ '~ clz~~rzawę zie- słm~ie do Izby R~prezentan~ów, wybrn-
salu. Otwarto przede mną wszystkie pracownie, międzynarodo":ych szlakach Bliskiego mię, podzieloną na 0 kiaw}r1. ram w głosqwamu pośredmm.. 
wszystkie pola doświadczalne i zaopatrzono w Wschodu. Dzięki źródłom ropy nafto- Niedostateczne opa.d~ i długotrwa~e W roku 1927-ym Wielka Brytania 
literaturę zdobyozy. Nawiązałem z tym Jnstytu- wej stał si.ę j8 k gdyby naturalną Rtacja okr~s:y s1:szy utrud!uaJą ~rowadzeme uzni:ła suwerenność państwa irakskie­
tem ścisły kontakt, który się będzie materializo. benzvnmYą. ·\\Te<lrug obliczeń geologów własciweJ gospodarki rolneJ w tych su- go, Jednakże w rze!'zywistoś<>i suweren­
wał w formie wymiany publikacji, jak i wymiany znajduje się tam 11 procent zapasów chych stepach. Dawn Y d~sl~onale roz- n ość ta sprow~clzona została do zera 

d ó ( ktyk" k · ) nafty całego świata nie wliczając budow::n:y system 11.awadi~rnJący Mezo- przez narzuceme radców brytyjskich, 
atu ent w pro 1 wa acy1ne · ZSRR ' · potamn Jest zJ1pełnie zruJnowany. To konsultacje w dziedzinie polityki za. 

Chciałbym podkreślić niezwykle serdeczny . · . . I k też tylko 20 pro<>ent gruntów, zdatnych granicznej i przez pozostawienie wojsk 
stosunek uczonych francuskich . do nas. Znam I Hist<?na ws.p~cz~~1;~go ra -u 1j0ZJ?f" pod uprawę, jest za gospoclarowanych. brytyjskich na teryto;·ium kraju. Na­
Francję i środowisko naukowe francuskie nie cdvnb s\ę . Z· IO u. k -km, w. ClWd 1' Na północy kraju le?.y l\fossu]slde wet pro-angielski pal'lament którego 
od dziś Studiowałem we Francji miałem ży- g., y ry YtJS ~~e WOJSl al .0 upac:\'."·1Jn~ tz uh- Zagłehie Naftowe. W roku 192.) rz::i,d skład - zauwn7.my mimochoclem - bvł 

• I SJ1Y pows ·anie ara JS oe w Wl aJe ac i·raksl-1' pozostaJ'ący '" całl n'te. lez' l kl? r ł l ó 'ł f"k „. 
we kontakty przed wojną. Zaobserwowałem, że ba;rdadzkim i basr 'skim za· tych . '• .,.. • <: .. ,, .~O>d .J ~a~ · e ,os a szowany, oc m w1 raty 1 acJI 
wojna zmieniła stosunek Francuzów do nas Po- pr;ez Anet lików porlc;'1s pie;wsze~ę woj- lnotś~1 .odk" iell~_ieJ Brytanuk,. udz1~l1ł 15- u.kłalclu z W~olkg., Brytan i~, obawia?ąo 
I k, p kl , . . · . ,... . . · · e meJ onceSJl na poszu iwarne no- SH) rnrnpr·om1t::icJI w oczrich ludności 
a ow. rzestano nas po epywac po ramreniu, ny światoweJ. Churclull, który w tym wych źródeł i el·sploatacJ·" terenów ro- W k 1930 · . '1 I k" · 

t · · , · t k d p I k k · · ł t · k · · t '' " ro u . • -ym mieczy ra iem a 
o~k pełwne1 wyl~'szos:• .wb s,osdun u o o a o l~ ]res~~ zaśJ:r:10dwa łs .~nAow1sl~o mm;s ra pon~śnych n~ całym terytorinm kraju Wielką Brytanią został' z~warty układ, 

zn1. ·ną, przesta 1s~y 1uz „yc o P?wnego sto- ,o 01:11, o wrn :„z~ •Iz ,ng ia z~mlff~~a (W!Jąwszy mrzni:czną cząstke na połu- który czynił z Iraku nominalnee:o sprzy 
pnia egzotycznymi, weszhsmy na rownych pro· ~two1.zy.ć w Irc. l,~1 paus~o arabskie, dnm) koncen1ow1 „Irae Petroleum Co", mierzeiica Anl!Hi i likwiclowii.ł stosu• 
wach do rodziny Europejczyków. Miałem licz- z;v:r.zhwie usposobrnne "zględem An- w którym prawie połowa akcji nale7.y nek zależności 1naJHlatowej. Układ ten 
ne dowody tej zmiany nastawienia w stosunku gln. do Anglików. D'rn inne koncemy. ocl- z~pewniał "Tielkiej Brytanii prawo 
do Poloków. P!·zeprow.adzo;;~ wob~c tego w Ba~- grywa~ące w.a~na, rolę w ekspl?a~acji wykorzystania ft>rytorin;n Iraku dla 

Frqncuscy koledzy informowali nos szcze- dadzie •:l~lehls~yt 1 prol,l.amowano ~ro- na!t;r irakslne~, t? ··~fossul 9'.lfielcls ur~:iclzenia tam swych b11~ wojennych, 
ól d . h 1 .k h . . lem emu a FaJsala, syna Jedne11:0 z przy- Co i „Hannekm Oil Co , rówmez nale- skraclów broni i swohoonych ruchów 

g owo, 
0ł rol za1.ach t wyni ac swde1. pr?cyd 

1 wódców antytureckiego powsta1)ia Ara- żace głównie do Anglików. oddziałów woiskowycl1 Armlp, iraku 
wyczuwa o s ę z 1c s rony szczere ązenie o bów l· tóre wybuchło w roku 1916-ym · R d · l k' · · k' • 1· · · · · ' 

. . . k 'bi'" h k k, k ·.' . · ' · za, na;:s i mągme znaczne zys ·1z , mrn1 zorganizować a!l'(e'scy instruk· 
nawiązania 10 no1 .•zszy_c onta tow na~ 0 - . \V arto przytoczyć tu. sło;va Ge~tru- koncesji naftowych. ·w zamian za to ' torzy. "' · 

M
wych. z prof. ~~~!og1I ~niw:rsytetu rarysk1ego dy B~Jl,. współpracown_rcz~n Wt· yw1daclś1~ udziela on koncesjonariuszom wyjąt- Dalsze stosunki mł<>+T.v Tr:ikiem a 

ang_enot usta.1 ~s~y, ze rown? eg e _w. pr~- hrytyJskiego, kt<Jra, op1SUJl'J.C en o kow.o szerokic.h ~1p.1:awnie.ft, a~ ~o posia- ·wielką Brytanią rozwi:i:>iy !liP, pod zna.­
cowm franc,usk1e1 1 w pracowni po1sk1e1 Un1- sz~ze~ólny ;vypadPk „„swo~odnego wy- dama ;vłasneJ lmn koleJoWeJ i wojska kiem rosn~cri Jrn•tem'lnii hryb':isk1ej z 
wersytetu Łodzkle~o bę~q pr.owo~=~n'.? prace ~·az~ma woh narodu .powiada: „Prze- włączme. :V roku 1935-ym '".Iraku zbn- jednej stroTtv i d~zenfami do pełnej Jll&o 
z zakresu potolog11 ko!łlorkl, a wyniki tych prac ~yhśIJ?-Y ok~opny t:y?-zrnń, ale ~a to d~- do.wano g1g~ntyczny n~fto.ci~g! ł8,c7.ący podległości naI"Odowej _ z drue;iej. Do• 
będą uzgadniane. l,onal1śmy _1,or~naCJl I~asze~o k~ó]a .. ~1- Kll'kuk - Jeden z nnJwaznH'JSzych o- wodem d~żności nicoofll<''!~ościowY<'h 

Nie byliśmy w stanie całego naszego czasu gdy .w życ1 !1 me podeJmę się więceJ mt śroclków wvdohycia ropy naftowej - Iraku jest wysunięcie t)i':1,('-..; ob<>""rgo 
• . , . d . d . . . d d . tromz0wama krMów, wymaga to zby z Morzem Sródziemnv"ł'l i doprowadzo- premiera Jralm _ Tevril• C:nweidi 

posw1ęcac 1e ynie zaga n1eniom wie ~y. g yz „ l]· ·et n n· "C ·a" d H "ff ( d · · · 1 k ) · T · t ' -
ó , i . I" b , t "k • • v.1e ,1,_f>o R, . r,, Je • • ny. o a1 y o noga Rngie s a 1 n- pos ulatu rewb.:ji u1-fadu z 'Vielką Bry. 

r wnoczesn e musu: i~my yc uczes n1 ami ca Nastf~pnie Anglia wytyczyła gram- pol1 (odnoga fra11c11l"ka). tani~. 
lego. szereg~ ~rzy1ęc dla nas. urządzanych. ce nowE-

1

go pa1'ti;;twa. Obfitujący w ro- Obecnie nafta irnkska stanowi obiekt W ostatnfoh mlf'•d:1r1wh Trak zna• 
Przy1mował 1 zegnał nas bankietem nasz om- 111'"'"""''"'"'"'"''"''1'1'""Jl ' """"'"""""""„'"'•11•11••""'"'"'"'"„"'"""'„"""'•'"""ll"l""""'''l'''"""'"I"""""'"'""'"'"' J J. • t 1 • b. .. ••t az, się w ce11 1·nm H"l' lTiaCJI po 1.ycz. 
basador ~da_m Skrzeszew.ski, w7kaz?ł on wie- 1lrf„CZ8Uie dy~IOmÓW abSOIWOfttOm kOllS0rV/3ł0(Um nych na Blisklm ,~.'sc11nrt7,ic. jp~nirowa. 
le zrozum;en1a dla nasze1 wyc1eczk1 i otoczył 11. "!. lłl . . „ , . . ' . nych przez Lon,dyn. Irak j1>st bQwi"m 
nas troskliwą opieką. W, medz1el~ 23. b. m. o .godz. 11 w .Po-lwe1 ~1lh~n?om1 Ł~dzk1e.1 P?d dyrekc1ą rek- jedn:vm z cz~·nników, hr:rnych nod uwa· 

Bardzo serdecznie nas przyjmował rektor ludm7 odbęr;iz1e s~ę w sali. Teatru y.ro1ska tora az1m1erza W1lkomirsk1ego. im Jlrzv ..,f •an· l l l ~, t P,} • 
. Polsk10go wręczenie dyplomow ukonczenia Bilety do nabycia w kasie Teatrn Wojska 1. • 

1;1° .fi"< lll l 0 \11 Tl~ ~ W ; I• 
Uniwersytetu Paryskiego prof. Roussy. Poza tym n~ństwowej Wyższei· Szkoły Muzycimej (Kon- P 1 k' ( 1 St f J 27) slnego 1\ schodu, któregn pod ozęm Jest 

. , N k " o s iego u . e ana aracza . d . • d t . 
P,rzyjmowalo nas Centrum Poszuk1wan. au o- erwatorium) w Łodzi. . ZA TYDZIEŃ _ GŁOSOWANIE LUDOWE ą~cm!' o s worzema bloku anty-ra-
wych jest to placówka, w której zbiegają: sie Po wręczeniu ?yplomów . odbędz'.~ .się . . dzu•<>kiego. 
nici wszystkich badań naukowych, gdzie po- ·loncert afbsosltwe?t.ow. Wsy~qp1lsik.p!amsc1 z Kl:i;o~~~~u1'dq~1yac;2 bp.rzmy. ~l gPoi~~~k~Ow.osok1'e,v1· - N a za k01'iczenje wado prz:voomnie6, 

. · · a sy pro ·. ams1awa zpma s 1ego oraz ' · , i' wecP · t t • h k •• h t • 
dejmowoł nas prof. Tessier (brał udział w wy . klasy śpiewu prof. Olgi Olgini. Wykonane Nr 262 odbędzie się prelekcja ob. Zand He- 1 k. h •·li!! OS a ni~ ont>~pc:11 l"Y YJ• 
cieczce październikowej do Polski). Goszczono )ędq koncerty fortepianowe: Beethovena leny n~. ~e~at ,Za -tydz~eń,. - Głosowanie s 1.c · !,r~ k, ł~a, W~;~~ć w ;qlc«H1 ta~ zw:.t• 
nas w Ministerstwie Oświaty, w Relations Cui-, Ss-dur i Schumcrnna a-moll, wariacje sym-1 Ludo;ve ,.1 film p. t. „Dz1ecmstwo Maksyma łll'J „" ielk1:~J SyJ'!! , i>:d~~f:' ·-,~Hl litzrl~y się 
. 11 . A 1 „ F p 1 . foniczne Franc.:.a, arie i pleśni Mozarta, Gorkiego · Po prelekcji całonocna zabawa. I obok TranSJOrdanu. Syru, IA1banu 1 Pa· 
·ure ~s I w . m tle ron~e-. o ono1s~. Liszta.! Szymanowskiego. Orkiestra doborowa, tani bufet) lestyny , - oczywiście pod egid4 hry· 

Niezapomniane wrazenie wyniosłem z Solistom akompaniuje orkiestra Państwo- Bilety wstępu 30 zł. 1 tyjską. Ł. 
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• rzyło się, ~ {rafiłeś na talcą chwilę, 

'dedy murarz przykłada do ściany 
sznurek, na którym wisi zaostrzony 
kawałek żelaza. Wygląda to, jak gdy· 
by murarz coś mierzył, obliczał, spra­
wdzał. Sznurek z ciężarkiem, którym 
posługuje się murarz, nazywa się pi o­
ne m. Murarz okręca wolny koniec 
sznurka koło palca, drugi zaś konie::: 
z ciężarkiem puszcza swobodn!e 
Sznurek się wypręża i wyznacza tzw. 
kie r u n e k p i o n o w y Murarz mu­
si dbać, aby ściana z cegieł narastało 
właśnie w kierunku pionowym, króct3j 
- pJ o n o w o. Jakże on to robi? Przy­
suwa wyprężony sznurek pionu do 
ściany na odległość 2 - 3 cm Patrzy 
przy tym to na sznurek, to na powierz­
chnię ściany. Jeśli powierzchnia ścia­
ny jest równoległa do sznurka pionu, 

Rys. 48.Czy pionowa? to ściana stoi pionowo. Taka ściana 
z cegieł nie obsunie się, nie runie. 
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Rys. 56. 

na lewej szalce i to, co te· 
ży na prawej waży j ed 
nakowo. Mówi się, Ż(; 

ciężar odważnika i ciężar 
produktu jest taki sam 
Jeśli zaś języczki nie usta­
wiły się na jednym po· 
ziomie, to albo produktu 
jest więcej, niż wskazuje 
odważnik, albo mmeJ. 
Jaki wypadek zachod::d 
chodzi włośnif' ·vs- 'l7? 

Rys. 58. 

posluguJe s!ę Kuplec. Przy 
ważeniu kładzie on na 
jedną szalkę potrzebny 
odważnik, na drugą zaś 
produkt, który ma odwa­
żyć. Kupiec dokłada tego 
produktu tyle, żeby fę­

~yczki wagi były na jed­
nym poziomie, na wprosł 
i;iebie. Ważenie jest włe· 
dy ukończone. To. co leży 

łys 57, 

I sprzedający, i ku· 
pujący powinni uważać 
przy ważeniu. Pierwszy, 
bo ·musi pewną ilość pro­
duktu dobrze odważyć, 

drugi, aby przypadkiem 
nie było pomylek. Nieraz 
dużo ludzi jest w sklepie 
i ten, kto waży, może się 
przecież w pośpiechu pn-

• mylić Zwłaszcza możliwe 
to jest na targu, gdzie by· 

właśnie na rys. 57? 

• 
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Przyf rzyf 1Ię rys s·s. Wkłz!sz na nłm Inny roC!zaJ wagi 
eklepowej_. Czy z :rysunku wynika, że ciężary sq jednakowe?, 

Waga szlColna 

o·o wlelu doświadczeń w szkole używa się wagl fz"łl. 
1 z ko 1 n ej (rys. 59). Jeśli twoja szkoła ma taką wagę, bę­
dziesz mógł dokładnie ją obejrzeć. Od razu rzuca się w oczy, 
że jest ona inaczeJ. zbudowana, niż ta ze sklepu. Przy tej wa­
dze nie ma języczków, a zamiast nich jest strzałka pionowa, 
rodzaj wskazówki. Może się ona poruszać w lewo, to w pra· 
:wo na tle podziałki. Ważąc jakiś przedmiot przyglądamy się 
strzałce. Gdy zatrzyma się na środkowej kresce podziałki, 
powiemy, że ważenie jest ukończone. Ciężary na obu szal· 
"aoh wagi są wówczas jednakowe, 

Rys. 59. Wago szkolna. 

Ważenie na wadze szkolnej nie jest trudne. Przedmiot do 
odważenia kładzie się zwykle na lewą szalkę, odważniki zaś 
na prawą. Dobieramy pierwszy odważnik taki, aby mniej 
więcej odpowiadał ciężarowi przedmiotu. Jeśli odważnik fest 
za duży, zdejmujemy go l kładziemy następny z kompletu1 

bezpośrednio mniejszy. Jeśli zaś odważnik jest za mały, do­
kładamy następny mniejszy i pr6.bujemy stopniowo coraz 
mniejsze. Przy ważeniu więc poslt'Wamy sią w doborze od-

&Q 
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ale nie sr>alf cegly. Jesl ona łrwala woEec ognia. Tole! u!y„ 
wa się jej do budowy pieca i komina, gdzie przecież „miesz„ 
ka" ogień. Gdyby to więcej domów budowano z cegły, a nie 
z drzewa i słomy (dachy), pożary byłyby rzadsze. Domy bu·· 
duje się z cegły nie tylko dlatego, że jest ona odporna wobea 
ognia, ale i dlatego że jest złym przewodnikiem ciepła. Sły„ 
szymy jednak często, że w domach murowanych fest chłod„ 

Rys. 46. Nozwll poszczególne przedmioty na tym rysunku. 

nie} niż w drewnianych. I tak jest. Cegła i drzewo są złymi 
przewodnikami ciepła. Złe przewodniki przepuszczają ciepło 
nieznacznie i powoll. Przez cegłę jednak ciepło przechodzi 
szybciej niż przez drzewo. W murowanym domu jest może 
chłodniej nieco, ale bezpieczniej. 

Drzwi1=zki, płyta, ruszt często sJykają się z ogniem - mu· 
szq być wobec niego odporne. Żelazo jesf właśnie odporne 
wpbec ognia. Widzimy w tym podobieństwo do cegły. Zasta­
nów się, czy ~elazo jest także podobne do cegły pod wzglą· 
dem przewodnictwa ciepła. 

Plon 
Nieraz przechodziłeś koło nowobudującego się domu 

ł przystawałąś, aby przyj_rzeć się pracy murarzy. Może zda-

Przyroda mortwp V„ a 
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„STYLOWY" (Kilińskiego 1~ 
„ZEW PUSTYNI" 

„WŁOKNIARZ" (Zowadzka 16) 
„co MOJ MĄż ROBI w NOCY" 

„HEL" (ul. Legionów 2-4) 
„DOM BANKOWY" 

„ROBOTNIK" (ul. Kilińskiego 17, 
Komedia muzyczna 
,,JA TU RZĄDZĘ" 

„PRZEDWIOSNIE" (ul: teromsldego 1.C.7&) 
Film produkcji amerykańskiej 
t,PORZUCONA" 

„TATRY" (Sienkiewicza 40) 
,.A.B.C. MIŁOSCI„ 

„REKORD" (ul. Rzgowska 2) 
uPEWNEJ NOCY" 

„BAJKA" (franclnkaflska 31) 
„PEWNEJ NOCY" 

~WOLNOSC (N~i~rkowskiei:io 161 
.,Mul RODZICE ROZWODZĄ SIĘ" 

„ROMA" (Rzgowska 84) 
;,BLAGIER" 

,,lACHĘTA" (ul. Zgierska 26) 
:,,SKŁAMAŁAM" 

- Dcm Kultury Mil1cjcmta - mówi 
nam jego kierownik ppor. Kołaczyk -
nie wykazywał do niedawna żadnej 
działalności, gdyż nie mieliśmy na to 
odpowiednich funduszów. Od 1-go m~ 
ja mamy zorganizowane kółko artys­
tyczne. Członkami f ego są milicjantki i 
milicjanci, pracy w nim mogą się po­
święcić tylko poza służbą, to też jest 
zupełnie zrozumiałe, że zakres 1ego 
działalności jest jeszcze skromny. 

PIERWSZE IMPJłEZT 

skie, lecz niestety nie pozwoliła na to 
zbyt mała sala. W przedstawieniu tym 
- dodaje z naciskiem nasz rozmów­
ca - zadeklarowali bezinteresowny 
swój udział artyści zawodowi oraz tan 
cerka Krystyna Grenda, obecnie in­
struktorka nrrszego ... baletu. 

TAfl - -"CE MILICJANTKI . 
Musieliś tdradzić się bardzo zdzl 

wioną miną, skoro casz rozmówca u­
watal za stosowne wy)aśnlć, skąd się 
wziął balet w milicji • 

..._ Do tej pory urzqdziltśmy 3 łmpre- Nasze „amazonki w zielonych ma-
zy. Pierwszq na 1-go Maja, drugą w ciejówkach" w chwilach wolnych od­
CRDK braliśmy udział poza konkut- dajq się bardzo chętnie sztuce Terpsy­
sem w tańcach ludowych i trzecią w 
fabryce Eiserta. Wystawialiśmy tam chory i zespół ich osiągnął 1u~ wcale 
rodzaj rewii ze skeczami i tańcami o- niezły poziom. Tańczących milicjantek 
raz chórem. M.O. posiada dziewięć. 

Wszystkie te lmpreiy urządzaliśmy Z kinooperatorem, gdyż Dom Kultury 
bezinteresownie. W dniu święta ludo- Milicjanta ma również dwa własne 
wego 8 czerwca daliśmy przedsłowi~· najnowocześniejsze aparaty projek­
nie ludowe na które chcieliśmy zapro I cyjne, zwiedzamy salę teatralno-kino­
sić bawiqce w Łodzi delegacje chłop- wą . 
łllllll 'il/'f,llUJ ll lnl ll ll!lllllll ll l ll l 'l l l' l !l l '' l ll l'!ll' l " I T'lll l'!l1 I I' l'll '' l''l IUll11'11'111Tll' I 1 !'1"1"1 ~1'1111! 11 " 1 1/l ' I 1''1 'l"I I 1111'11'1rl lllfil lll 115 111' 1!1 ITl''l .1''1'1"1 ltl"l''llll 'll"l'.'l'l ll::1rn 

Łódź wita zespół Mojsjejewa „MUZA •· !Ruda Pabianicka) 
„GRZESZNICY BEZ WINY" 

,,ADRIA" (ul. Marsz. Staltna 1 (Gl6wnci) Robotnicza i artystyczna Łódź witała 
Pierwszy oryginalny film wschodni reprezentujący prezydenta miasta, naczelnik 

wydziału Kultury i Sztuki ob. Jan Wiktor. „KWIAT MIŁOSCI' · wczoraj wszechświatowej słc...wy zespół ta-
„SWIT'· (Bałuc:ld Rynek !) neczny MojsJeJewa, który przyjechał do na-

;,OZIECI KAPITANA GRANTĄ11 
Hego miasta na Jdlka występów. 

Poczqtek seansów w dni powszednie o Krótko przed nadejściem pociągu usta-
godz. 16, 18, 20. - W niedzielę l święta o wił.y iię na peronie delegacje partii , poli­
godz. 14, 16, 18 I 20. 

Klno 1 „Hel", ,,Adrfcr", „Pl'%edwlośnle" tycznych, związków, fabryk i młodzieży z 
I „Roma" rozpoezynafci seanse o pół godzi- cze1wonyml sztandarami, oczekując mllyqh 
l'IY. późnfel tzn. w dni powszednie o godz. qoicl. 
6.30, 18.30 I 20.30, w nledziel41 I święta Punktualnie o godz. 11 m. 45 zajeżdża 

pierwszy seans O godz. 14.30 ltd. pociqg, - orkiestra qra Międzynarodówkę. 
Pttedsprzedot blletów do klni Rekord, 

Wolnośt 1 Roma dla członków Zw'!qzk(>w Za- Z wagonu wysiada Mojsjejew. Młody, 

Z kolei powitał gości przewodniczący 

M.R.N. ob. Andrzejak, przedstawiciel O K.Z 1... 

ob. Ziemiński, delegat młodzieży, oraz imie­
niem prasy łódzkiej red. Wroczyński. 

Przemówienia nacechoi#ane sq serdecz­
nościq i zapewnieniami, że czerwona Łódź 
dołoży wszelkich starań, aby ze1pół Mojsje­
jewa wyniósł jak najmilsze wspomnienia z 
krótkiego pobytu w naszym mieście. 

W międzyczasie przedstawicielki fabryk 
i związków wręczają tow. Mojsjejewowi 
wiązanki kwiatów i róż. 

Na tle miłej dekoracji przedstawia­
jącej pejzaż włefski, w takt kujawiaka 
odbywa próbę zespół baletowy. Rzę­
dy krzeseł świecą pustkami. Jest ich 
sporo. Sala może pomieścić do 500 o„ 
sćb. 

WŁASNYMI RĘKAMI 

- To wszystko zrobiliśmy własnymł 
siłami - mówi z dumą nasz przewod­
nik ob. Panzewicz Stefan, pokazując 
dekoracje, kulisy, tablice rozdzielcze. 
Zrobiliśmy Już wiele (czytelnikom mo­
żemy zdradzić, że najwięcej właśnie 
nasz cicerone, kinooperator Panzewicz 
oraz instruktor inż. Gryczytisld Hen­
ryk), ale i tak f eszcze wiele pozostało 
do zrobienia. Brak nam reflektorów, 
centralnego ogrzewania 1 w. innych 
rzeczy. Ale to wszystko pomału się 
zrobi. 

NASZA PUBLICZNOS('; 

Wszystkie imprezy milicjantów, falC 
przedstawienia teatralne, czy kino 
( •. wa razy w tygodn•u i każde święto) 
mafq charakter nie zarobkowy, a ra· 
czef popularno-propagandowy. Ceny 
biletów wprost śmieszne - zł. 5. 

- Nasza publiczność - mówi z uś­
miechem ob. Panzewicz - to przeważ 
nie młodzież nawet taka od „.5 lat. 

NAJBLI2SZA „PBEMIEBA" 
Najb,liższe przedstawienie teatralne 

Dom Kultury Milicjanta przygotowuje 
na 22 czerwca. Będzie to przedstawie­
nie ludowe. 

Sympatycznemu zespołowi artystycz 
nemu z ulicy Nawrot życzymy wielu 
sukcesów 

z. Kr. 
fłlrlllllllllllllll111Ullttllllłlllłtłllłlłłl1tlllł11111UHlłHllHIHl111tllllllłllllł' 

Co usłyszymy przez radio wodoytyoh (Zgłoszenia zbiorowe zgłaszać bardzo przystojny mężczyzna. w jasno-po­
w Rodzie Zakładowej fabryki Geyera (Piotr- pielatym garniturze. Na lewej piersi liczne 
kowska 295) od godz. 10-13. wstążeczki orderów i odznaczeń. Jest wi-

Celem ontknl~da natłoku prosimy O P!Tf• docznle wzru1zony i nieco zażenowany. 
Program na plqtek, 21.VIM. 

Ostatni zabiera głos tow. Mojsjejew, pod 5.51 Z Krokowo Sygnał czasu, 6.00 Kalend. 
kreślając, że objazd jego zespołu po Polsce historyczny, 6.05 Muzyko, 6.15 Rozmowo ze 
ma na celu - zapoznanie społeczeństwa słuchacz., 6.30 Muzyka, 6.45 Z W-wy Dzien­
polskiego z osiąg!lięciaml sztuki radzieckiej nik, 7.05 Progr. na dzisiaj, 7.1 O Z Poznania 
i zapoznanie się z naszq. Gimnastyka, 7.20 Muzyka, 7.45 Z W-wy Po­

chodzenie na wczefofeJsze seanse. Pierwszy wita inż. Hochberg, wiceprezes 
Uwaga! We wszystkich kinach w dniu pre-

miery passe partout oraz bilety bezpłatne i ul· oddziału łódzkiego Towarzyr'wa Przyjaźni 
gowe - nieważne. Pol1ko-Radziecklej, następnie przemawia 
1111111nimnmnnttnn11111111111111111111111111111111111111n11mn1111111111111111111n111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 wtórz. najważn. wiadom. dzien., 7.50 Muzyka, 

Z dworca goście udali się do „Grand 8.30 z łodzi Wiadom. gospod. - „Co to jest „-eatr • .UUZlflhO i §ZtUha Hotelu", a po południu zwiedzali miasto. P.S.S." - pog. Andrzeja Wygi, 8.40 Skrzynka 
TEATR UMERALHT DOMU !Oł.NIERZA Kucharski, Jeny Bielenia, Regina Grabow- Dziś o godz. 16-ej zespół Mojsjejewa, li- poszukiwania rodzin, 8.55 Codz. odc. prozy: 

Dcr11yńsklego 34 11ka, Alina Janowi;ka, balet I orkiestra. czqcy około• 200 osób, zaprezentuje się pub- „Szkice węglem" - now. H. Sienkiewicza, 
Dzłł w piqtek przedstawienie o godzinie Pocz. przedst. o godz. 19.30. 9.10 Rozmaitości, 9.20 Progr. na dzisiaj, 9.25 

P. .Kasa ,,Bagateli" czynna cuły dzień. · liczności łódzkiej w Teatrze Wojska Polskie- Przerwa, 11.57 Z Krokowa S'ygnał czasu i he·1-.0-tej nowonapisaneJ aktualnej . ko-
medii w trzech aktach pióra Jana Rojewskie- (tel. 272·70). go. nał w Wieży Mariackiej, 12.05 Z W-wy „No 
qo p. t. „Produkcla Pana Brandta'. Akcja ko- SYMFONIA SZOSTAKOWICZA Dwa następne występy odbędq się w ziemiach odzyskanych", 12.20 Koncert, 12.40 
medll toczy ilę wipółcześni• ·.r Łodzi. sztu- W FILHARMONJ sobotę i niedzielę na stadionie sportowym. „Z życia narodów slow.", 12.50 Skrz. tech· 

fe\t~•!Ó~t:rul~e~.c~l sfil~~!is~~~r~~:0s:~~ foni':zi!'e1;~1~:~~z;~~let'-~~g~Y~~~~f:t~z~;:= 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111lllHIUlłn111111111111111111111111 ~~~~~·· , P . ~·4 .oJ 3~ie~~ik~er4.3013i~or~.~ ii~~ 
Michał Melina - w roll przemysłowca kowicza. Arie ope1owe z tow. orkiestry od- NOWY SPIS ABONENTOW TELEFONICZNYCH Z Łod z i „Na nutę kreolską" - oudyc. sł.-muz. 
Brandta, Tere1a Marecka - w roll Haliny, śpiewa znakomita śpiew.aczka, b. prima- Dyrekcja Okręgu Poczt i Telegrafów w w oprac. B. Busiakiewicza, 14.55 Wiadomoki 
córki Brandta, Jerzy Duszy:bski - w roll donna opery ~arszawsk1ej Bar?c:ra Kos- Łodzi podaje do wiadomości, że w końcu sport. i komunikaty, 15.05 Chwilka P.C.K., 15.10 
Ryszarda Opalłflskiego, narzeczonego Hall- trzewska. Dyryguie Witold Krzemienski, ka- cźerwca a najpóźniej w pierwszych dniach Nasze pieśni w wyk. Cecylii Węgrzynowskiej, 
ny, Hanna Bielicka - w roli Zuzanny Mako· pelmlstrz Fi1harmonii Katowickie~ ~ilety lipca b .r. wyjdzie z druku nowy r1pis abo- akomp. Wanda Klimowiczowa, 15.30 -Wiadom, 
marskiej, gwiazdy teatrzyku „Przebój", Fe- sprzdaje kasa kina „Bałtyk", aru owi-

1 

nentów sieci telefonicznych Okręgu Lódz- z mi asta i prowincji, 15.35 „Ojciec spółdziel· 
Uks żukowski - w roli robotnika Pawła cza 20. d b k " 
Walczaka, i Marla Kaniewska - w roll słu- DZIS WYSTĘP ZESPOŁU MOJSJEJEWA kiego na rok 1946. cz<;ś ci pols~ i ej Edwar A romows i_ - pog. 
łące! Brandtów. . . Spis ten w cenie 100 zł za eg„emplarz s połdz. Haliny Paszko, 15.45 lmprow1zocje for-

Kasa czynna od godz. l!Hel. Dziś w piątek, 21-go . b.m. odbędzie ~1ę o będzie w pierwszym rzęd;ie rozs;rzedany I te pian. w wyk. Fr. ~es~czyńskiej, 16.00 z Kra-
TEAT~ WOJSKA POLSKIEGO godz. 18-eJ, pierwszy występ w1zechiiw1ato· abonentom, a następnie wszystkim Innym k?~a„ _Audyc. dla dz1ec1, 16.20?, W-wy „Nasze 

Codziennie UCZE~ DIABŁA G. B. SHAW'A wej sławy zespołu tanecznego Mojsjejewa w r fl ktantom ptesni , 16.40 „Czytamy Prusa , 16.55 Audyc. 
d f k e e · · dla młodzieży, 17.10 Koncert ork. P.R., 17.50 

w reżyserii Kr11snowiecklego, ekoracjach o- Teatrze Wojska Polskiego. o.pótnienie w wydaniu spisu, który miał ,,Odbudowui·emy W-w<>", 17.55 z łodzi Aud•;c . 
• tl·umach Daszewskiego z Dami•cklm w roli ty- N · t wy&tępy na 1tadlonl• w 1obo- I .1. k ć l t ił d " 

" ais ępne ~ ę JU„ u aza W ma~, nas ąp 0 z powo u, robotnicze: 1) „W trosce o los dziecka głtt-
tuło~~{·r Powszechny TUR wystawia we wtorek tę I nled2lelę, o godz. 18 ·ł•f· ze ws~ystkle drukarnie zaJę_te były robota- choniemego" - pog. Jana Gucy, 2) „Kilka 
przyszłego tygodnia premier~ sztuki Rittnera Ceny Biletów: w teatrze od zł. 40 do 400. mi zw1qzanymi z głosowaniem ludowym. słów o martwej naturze" - pog. Mieczysława 
„Wilki w nocy" w rezyserll Daczyńskiego, de- Na stadionie od zł. 20 do 250. Wallisa, 3) Ofiary no ł.R.R., 4) Płyty, 18.30 
k · h · k t• h A l b d 1·e Jo'zef Rytmika 1 plastyka w C. R. D. K. Central- Z .W-wy ,,Nauko przy głos· n·1ku", 18.45 Z Łodz·1 

oraC)aC 1 os mmac xera w o sa z : · TR KOMEDII MUZYCZNEJ LUTNIA" b i D K I TUR Ł d i 
W~grzyn, Bronowska, Labuńska, Luczycka, Sw1- TEA 

19 0 tatnle dni ny Ro tn czy om u tury - · w 0 z „Rzut oko na za1nierzchłą przeszłość" - fel. 
derski i Szletyński. ,, I DzH o g,~,:!.~K. TORIA I JEJ HUZA:" przyjmuje zgłoszenia dzieci robotniczych na pop.-naukowy dr Jerzego Barskiego z cyklu: 

TEATR SYRENA lekcje rytmiki i plastyki. Bliższych inormC"cji ,,Na wielkie·i fali", 19.00 Utwory organowe 
" ,, Operetka w 3-ch aktacil., muz. P. Abrahama, d · li k t i t C R D K TUR l 

T t L t I BAGATELA u zie se re ar a · · · · - „ u · w wyk. Jana Kucharskiego, transm. z kościoła w ea rze en m " z Elną Gistedt w roli tytułowej. Udział bio· 
Plotrkow1kcr 94. rze cały zespół artystyczny chór-balet i Piotrkowska 243 od godz. 8-ej do 19-ej tel. Matki Boskiej Zwycięskiej w Łodzi, 19.30 

Dziś i codziennie farsa St. Dobrzańskiego wielka orkiestra „Lutni". 112-57. • z W-wy Dziennik, 20.00 Koncert, 20.30 Muzv• 
w opracowaniu Juliana Tuwima i Tadeusza Bilety wcześniej do nabycia w księgarni ko symf., 21.00 Z Łodzi „Szkolenie morski! 
Sygietyńskiego O MADAGASKARU" przy ul. Piotrkowskiej 102a, a od godz. 17 Wypoiyczalnla sztuk teatralnych w młodzieży" - pog. Aleksandra Szymankie· 
HŻOŁNJERZ KR LOWEJ w kasie teatru. C.R.D.K. - TUR. Centralny Robotniczy Dom wicza, 21.1 O Plyty, 21.30 Koncert Życzeń, 22.CO 

W rolach głównych: Mira Zimińska I Kultury w Łodzi, ul. Piotrkowska 243 podaje z Bydgoszczy Koncert, 22.30 z Łodzi Komun. 
tudwik Sempoliński, oraz Ste!cia Górska, ... „-„... do wiadomości, że czynna jest codziennie 0 pogodzie, 22.32 Skrz. poszukiwania rodzin, 
Janina Macherska, Maria Bielicka, Włady- OGROD ZOOLOGICZNY ?lA ZDROWIU wypożyczalnia sztuk teatralnych. Centralny 23.00 Z W-wy Ostatnie wiadom. dzien., progr, 
sława Nawrocka, Kazimierz Petecki, Kazi- · D K 1 TUR k · na 1'utro, 23.35 Z Łodzi Progr. na 1'utro. Zakon' · 
mierz Pawłowski, Stefan Witas, Helena (dojazd t~amwajem Nx. 9) Robotniczy om u tury - . s upu1e 
Puchniewska, Edward Dziewoński, Wacław Otwarty codziennie od 9 rano do zmroku. również sztuczki teatralne. czenie audycji i Hymn do 23.40. 

------------------------------------------·-------Leharze 
Dr. MIECZYSŁAW KOWALSKI 

łpecjalista chorób skórnych i wenerycznych 
przyjmuje 8-10 3-6 Al. I-go Majo 3. 

DR. MARIA WILKOWA 
choroby oczu 

przyjmuje od 4-ej do 6-ej - ~więtokrzyska 6 
teL 179-80 

Dr. HENRYK PROCHACKI, choroby skórne 1 
weneryczne, ul. Legionów 17. przyjmuje 12-1 
i 3-6 pp. 

Zaoliarowanie pracą 
POWA2NA instytucja poszukuje rutynowane­
go księgowego . Oferty proszę kierować pod 
„I. C." do Redakcji „Głoi<u Robotnlczeao". 
Waruki do omówienia. 

OGŁOSZENIA DROBNE „ ...... QWE©MallllłlllD&l:ll'MIDBl'E'P'llaimllll„„ ............ „ ............ „„Efml ... „_ 

UNIEWA:ZNIAM 1kradzione 2 leg!tymacl• 
służbowe nauczycielskie, · starq i nowq, i le· 
g!tymają Związku Nauczy. Polak. na nazwi· 
sko Sikorska Anna. 

ZGUBIONO legitymację tramwajowq, m. pa· 
rzyste, Kowalczyk · Marii, Sienkiewicza 79, 
m. 40. 

BUCHALTERA bilansistę na przebitkę, po- GOSPODYNI do samodzielnego prowadze­
mocnika buchaltera oraz pierwszorzędną si- nia domu ze znajomością kuchni potrzeb­
lę d~ wydziału statystyki i planowania za- na od zaraz Sródmlejska 27, m. 3 
trudni na dobrych warunkach od zaraz. Fa- ' UNIEWAZNIA SIĘ skradzione: dowód osobł· 
bryka Chemiczna „STEROLIN", Łód:t, 6-go : Poszuhiwanie pracq sty, palcówkę, legitymację PPR, leg!tymacj~ 
~etpnia 100, tel. 123-90. ORGANIZATOR 1 wybitna siła kierowificz · Związku Zawodowego, legitymację tramwa-

jową i różne inne dokumenty. Skrabul1ki 
SZWACZKI, dziewiarki poszukiwane. Zglo- przyjmie poważne stanowisko w instytucji Bronisław (Zabieniec) Narutowicza 25 
szenia: Dziewiarnia, Olga Maib, Gdańska 12. przemyśle . Oferty pcd „Wszechstronny ·~=c=-'-"'-' ~~-.;.;..;:.~---'---

-- i I Jl 1· ZGUBIONO kartę rozpoznawczq Sowińskie! 
FIRMA Jedwabnicza poszukuje biegłej ma- do Adm n strac · Michaliny, Wodna 15. 
szynistki i pracownika biurowego, znajqce-1 Zaqllbione dohuntentg -----------------­
go księgowość. Oferty ł życiorysem składać • j UNIEWA!NIA SIĘ zgubioną legitymację 
pod „Jedwabnicza" do Biura Oqł. i R9klam I ZGUBIOr O kartę rozpqznawczą na nazwisko szkolną Uścinowicz Wacławy, Zawadzka 17, 
PAP, Piotrkowska 133. Frajl!ch Grzegorz, Limanowskiego 37. m. 21. 

• 
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DU S ono I I I 
„. r zie on n autowa zn . r NOWy Jork (Obsługa własnaJ. I ciosu, lecz Jest ~kończonym techni-1 odsłonił się, z czego skorzystał Louis i I Większość publiczności, której lawo 

Oczekiwany z więlkim zaintereso- kiem. zadał mu trzy błyskawiczne ciosy, po rytem był murzyn, zwycięstwo Louisa 
waniem mecz liokserski o mistrzostwo W 8-mej rundzie Conn na moment których nie powstał już z desek ringu. przyjęła z wielkim eniuzjazmem. 
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mistrzostwo klasy A 
Kolejarze zwyciężają 3:2, a Zjednoczone 5:1 

sem, a Billy Connem zalfonczył się 
zwycięstwem toulsa przez nokaut w 
8 runazie~ ...... 

Conn uclioaził za na)powa!.nletsze­
go konkurenta dla byłego mistrza 
świata. ~ie posiada on wprawdzie 
111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 
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ODCZYT PREZYDENTA MIJALA 

- W niedzielę 23 o. m. odbędzie się w sali 
kina „Włókniarz", róg ul. Zawadzkiej i Za­
chodniej, zebranie rzemieślników i kupców, 
na którym Prezydent Mijal, wygłosi odczyt 
p. t. „Zagadnienie opozycji w Polsce demo­
kiatycznej". 

Izba Rzemieślnicza wzywa wszystkich 
rzemieślników do najliczniejszego przyby-
cia. 

KURS DLA PRZYSZŁYCH TECHNiltÓW 
Związek Zawodowy Robotników> i Pracow-

11ików Przemysłu Włókienniczego Oddział w 
Łodzi podaje do wiadomości, że Państwowe 
Technicum w Bytomiu organizuje kurs, które­
go zadaniem jest przygotować nowe kadry, 
rekrutujące się z robotników, na stanowiska: 
techników planowania, kalkulatorów, tech­
ników-elektryków i chemików na wydzia­
łach. Rady Zakładowe winny zgłaszać kan­
dydatów z odpowiednim pismem do 30 bm. 
do Oddziału Związku Zawodowego Włókien­
niczego. Wszelkich bliższych informacji 
udzieli również Związek Zawodowy Włó­
kienuiarzy. 

WYCIECZKI „czyTELNIKA" 
Z CYKLU „POZNAJ ŁÓDŻ" 

V..' piątek, dnia 21 czerwca o godz. 10-tej 
rano odbędzie się IV wyciecz;i:a „CzytP.ini­
ka" do FABRYKI MASZYN I ODLEWÓW ŻF­
LAZNYCH - J. JOHN. Zbiórka uczestników 
przed wejściem do fabryki - ul. Piotrkow­
ska 217, o godz. 9.45. Koszt udziału zł. 20.­
i 10.- dla członków Sp. Wyd. „Czytelnik". 
Zapisy przyjmuje księgarnia „Czytelnik" 
Piotrkowska 96. 

WYCIECZKA KATOWICKIEGO TUR'U 
W ŁODZi 

Dnia 22 b. m. przyjeżdża do Łodzi wy­
cieczka słuchaczy Uniwersytetu Powszech­
nego w Katowicach. Uczestnicy wycieczki w 
liczbie 26 osób zwiedzą większe fabryki, wy­
gtawę konfekcyjną i t. d. 

NOC SWIĘTOJAŃSH:A 
Noc Swiętojańskq w niedzielę dnia 23 

czerwca spędzisz wesoło nad stawami Sw. 
Jana, Rzgowska 251. 

Atrakcyjne imprezy organizuje Związek 

Walki Młodyah. Dojazd trmwajaml 7, 5, 4. 

Zapraszamy na dorsze 
Wobec niez.wykle obfi1ych połowów na wy· 

brzeżu, Ministerstwo Aprowizacji przydzieliło 
duże ilości świeżej ryby morskiej dla ludności 
Łodzi. Dorsz jest tani, w sprzedaży detalicznej 
kosztuje kg. 25 zł. 

Celem spopularyzowania konsumcji świe· 
żego dorsza Wydział Aprowizacji. Zarządu 
Miejskiego z Okręgową Komisją Związków Za· 
wodowych zorganizo.wa! dziś w piątek 21 bm. 
wydawanie bezpłatnych posiłków w restau· 
racjach łódzkich. , 

- Łódzka A klasa nie ma wytchnie- wiele okazji do strzelenia bramki. Uda się to spotkanie, które chwilami przy• 
nia - skarży nam się podczas przer- je im to się dopiero w 8 minucie. W niosło wiele emocyj dość licznie zgra„ 
wy meczu ZZK-Widzew jeden z kie- zamieszaniu podbramkowym Wachnik modzonej publiczności. 
rowników drużyny kolejarzy ob. Łuka- II dopada piłki i nieuchronnie skiero- Drużyny wystqpiły w składach, ZZK~ 
sik. wywuje jq do siatki. Depczyński, Mikołajczyk, Gwoździń"' 

- Nasi chłopcy sq już pomordowa- Wśród publiczności Widzewa wybu- ski, Stolecki, Miller, Jó~wik, Rzemigała( 
ni, we wtorek z Krakowem też musieli cha nieopisany entuzjazm. Zapaleńcy Malinowski, Lewandowski, Kocz wski 
debrze się napracować. Przydałaby wyskakujq na środek boiska i rzuca- i Kmin. . 
się im miesięczna przerwa, ale ŁOZPN ja się na szyję graczom. Jeszcze więk- Widzew: Uptas, Słahi' Wachnik r~ 
ni::- chce się na niq zgodzić. sza radość panuje po jedenastce, któ- No_wak, Stępień, Hanysz, Wachnik II, 
Rzeczywiście na meczu z RTS Wi- ra przyniosła widzewiakom wyrówna- Fornalski, Konarski, Gbyl„ Sadowski, 

dzewem, kolejarze robili wrażenie bar nie 2:2 ze strzału Fornalskiego. Mecz sędziował Pogodziński. 
dzo przemęczonych. Pomimo tego do Od tej pory, gra stała się chwilami ZJEDNOCZONE - SZKOŁA OFICER• 
przerwy prowadzili 2:0. bardzo ostra. W pewnym momencie SKA 5:1 (1:1) 

RTS Widzew grał bardzo ambitnie pod bramkq kolejarzy utworzyło się W drugim spotkaniu o mistrzostwo 
i były momenty, w których dusił for- kłębowisko qraczy, z pod którego wy- kl. A KP. Zjednoczone pokonało w wy• 
malnie swego przeciwnika. Nieste~y niesiono z boiska jednego gracza z sokim stosunku Centralnq Szk1•1ę Ofi• 
atak Widzewa do przerwy strzelał bar drużyny Widzewa. Biało-czerwoni .gra cerskq 5:1 (1 :1). 
dzo nie celnie. Łatwiejsze strzały łapał jq teraz w dziesiqtkę. Po chwili jed- Gra stała na niskim poziomie. Zjed.c 
Depczyński, a niebezpieczne i trudne nrck i kolejarze zostajq zdekompleto- noczone mogło wygrg_ć w wyższym sto 
do obrony, mijały w lwiej części bram- wani, gdyż boisko opuszcza Lewan- sunku, gdyby nie niedyspozycja str~a· 
ke kolejarzy. dowski. ława ataku. 

Pierwszq bramkę dla ZZK zdobył z Radość zwolenników RTS Widzewa Trzeba zaznaczyć jeszcze, że wojsko 
karnego Lewandowski, drugq ze strza- z wyrównania wyniku na 2:2, nie trwa- wi w stqpili w osłabionym składzie. 
łu w róg Koczewski. ła jednak długo. Jeden ze zrywów ko- Brnmk;i dla Zjednoczonych •strzelili! 

Po przerwie RTS Widzew wzmógł lejarzy przyniósł im trzeciq i decydujq- Sikora 2, Jankowski 2, oraz Bartoszk~ 
tempo i coraz częściej · gościł pod bram ca bramke ze strzału Rzemigały. I. Dla wojskowych lewy łacznik. 
kq czarnych. Ale i tym razem marnuje Wynikiem 3:2 dla kolejarzy kończy Sędziował Racięcki. . ~~--'-:===========================--=----= 

b c u si ur aż ny ..• 
Dlaczego PZLT nie robi nic w sprawie piłek? 

Z Warszawy powrócił do Łodzi Trzeba wziqć pod uwagę, że grali oni I sze przeciwniczki dla Jędrzejowskie} 
mistrz Polski w tenisie Józef Hebda, w tenisa przez cały okres wojny, a w uważam Australijki i Amerykanki. Sq.­
który zasilał barwy stolicy w meczu obecnym sezonie rozpoczęli treningi I dzę jednak, że przy szczęśliwym laso„ 
z Węgrami. już od poczqtku marca. Węgrzy piłki waniu Jędrzejowska może dojść nawet 

Wielokrotny reprezentant naszych majq, to też byli bardzo zaskoczeni, do finału. Przypuszczam, że z tenisis• 
barw w meczach międzypaństwowych gdy się dowiedzieli o naszym przy- tek europejskich, ·żadna nie powinna 
chętnie dzieli się z nami swymi wra- krym, pod tym względem, położeniu być dla niej groźna. 
żeniami z tej wyprawy. Słaba nasza forma już ich nie dziwiła. - Anglicy przysłali również zapro„ 

- Zbili nas strasznie - mówi o te- Ponieważ w Warszawie nasz roz- szenie na turniej w Wimbledonie f dla 
nisistach węgierskich. Przegraliśmy mówca grał mixta razem z Jędrzejow- mnie - mówi Hebda - ale Polski 
do kółka 0:11. ską, pytamy w jakiej formie znajduje Związek Tenisowy uważał się za upo"... 

- Nie mogliśmy niestety nic na to się Polka w przede dniu turnieju wim- ważniony bez mojej wiedzy odpowie• 
poradzić. Węgrzy grajq doskonale, a ~~edońskie~o, na ~tórym jak podawa- dzieć, że jestem chory i nie będę mógł 
my jesteśmy wciąż bez treningu, z po- llsmy, będzie broniła naszych barw przyjechać. Dotknęło mnie to bardzo 
wadu braku piłek. w spotkaniach z najlepszymi tenisist- niemile i w tej sprawie będę żqdał wy 

- Z naszych graczy najlepiej wy- kami świata. jaśnienia - kończy naszq rozmowll 
padł Kończak. Widać po nim jaki taki - Jędrzejowskiej brak jest przede mistrz Polski. 
trening. Ślqsk jakoś sobie radzi z pił- wszystkim tego szlifo, który jest konie-
kami lepiej od Polskiego Zwiqzku Te- czny w spotkaniach międzynarodo­
nisoweqo. j wych - mówi Hebda. Nie jest ona w 

- Przeciwnicy nasi Węgrzy, znajdo- I szc2',ytowej formie, ale pomału tę for­
wali się wszyscy w doskonałej formie. mę zaczyna już łapać. Za najgroźniej-
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TOWARZYSTWO PRZYJACIÓŁ ŻOŁNIERZĄ 
ODDZIAŁ W ł.ODZI 

zaprasza na Wesołą Noc Tańca, Humoru 

i Pieśni, która odbędzie się w sobotEi 

22 czerwca b. r. w Ogrodzie i lokalu Cafe~ 

Bar „Albatros", Piotrkowska 75 (Za Base" Podstawo.wym daniem bądzie dorsz umie-
jętnie i smacznie przyrządzony. 2200 talonów \V związku z podaniem przez nas Łodzi. 
uprawniających do spożycia posiłku mające- przeprowadzonej rozmowy jednego z \V Katowicach Anglicy przyrzekli, 
go zarekiamować spożywanie dorszy zosfało działaczy łódzkich z kapitanem druży- że o ile do 4 lipca wpłynie dla nich 

nami). 

ny angielskiej Armii Renu, która hawi- zaproszenie, to do Łodzi przyjadą w lip­
rozdzielonych między członków O. i<. Z. z. ła niedawno na Sląsku i \Varszawie - cu. 
przedstawicieli partii politycznych i prasę. przedstawiciel ŁOZP~ ma udać się w Nie jest więc wykluczone, że Angli-

Posiłki wydawane będą w piątek dria 21 tym tygodniu do \\' arszawy i zaprosić ków będziemy ogli:i,dać nie długo na sta­
bm. między godziną 6 - 8 w następujących An glików na jeszcze jeden występ w dionie ŁKS-u. 
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W Tivoli dla posiadaczy talonu 1 - 300, z 1 h I h • b , 
Express dla ~osiadaczy talonu 301 - 350, Cri- a o s z li s ~ a n a c e I e - o o z 
stal dla posiadaczy tolonu 351 - 600. Halka 
dla posiadaczy talonu 601 - 700, dla posiada- I Komicjq Specjalna aresztowała piekarza ściq wody i w złym gatunku. 
czy talonu 701 - 850, Bachus dla posiadaczy Bogusława Kwaśniewskiego, volksdeutscha, Ponadto oszukiw.ał na wadze, wypieka­
dla posadaczy talonu 601-700, Casino dla po- 1 zamieszkałego przy Wiskitno Place 5, za jąc bochenki wagi 1.70-1.80 kg. zamiast 2 
siadaczy talonu 701-850, Bachus dla posiada- oszustwa popełnione· przy wypieku chleba. kg. 
czy talonu 851-900, Sma kosz dla posiadaczy I Kwaśniewski był wspólnikiem Leona Na tej różnicy, jako też na fałszowaniu 
tale nu 901-950, Ziemiańs~a dla pos.iadaczy ta- : Pyłczaka, któ~y też dop~szczał .się ~adużyć r przydzia:ow.ej .mąki doskonale za:abia.ł. 
lonu ·1151 - 1250, Tabarm dla posiadaczy ta· l przy sprzedazy chleba 1 machmac11 z od- Naduzycia Jednak wyszły na 1aw 1 o-
lonu 1251 ·~ 1450, ~ ;sl~ .1 ióro dla posiada-1 cinkami kart aprowizacyjnych. · szusta aresztowano. 
CL 1 it•,o nu 1451 - 2010, Gospoda Spółdzielcza Przestępstwo Kwaśniewskiego polegało Niebawem znajdzie się on w obozie pra-
~ a p ·i1a daczy talo,1u 28łl - 2299. na tym, że wypiekał chleb z nadmierną ilo- cy przymusowej. 

Występują w przebojowym repertuarzet 
Hanna Bielic1':a, Chór Eryana, Feliks 2ukoW• 
ski, Jan Jurek ze swym zespołem. 

Atrakcje] Niespodzianki! 

Bufet obficie zaoputrzony. 

Wejście zł. 70. Całkowity dochód przezna-o 
cza się na pomoc zdemobilizowanym. 

Zam-1wienia Ra stoliki przyjmuje codzien• 
nie kierownictwo „Albatrosa". 

DZIS DYżURUJĄ APTEKl 
Wagner - Piotrkows~a 67 
Rytel - Kopernika 26 
Kon - Plac Kościelny 8 
~lamburg - Główna 50 

Groszkowski - '11 Listopada 1! 
Raczyński - Kątna 54 

:'.ENY OGŁOSZEl\I Drobne: za wyraz petitowy poza tekstem - 5 zł. Inne ogłoszenia: za milimetr szpaltę poza tekstem - zł. l4. w tekscie - zł. 21. - W numerach niedzielnych 
i świątecznych - 50 procent droże1. D-08411 
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